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I ZGON ARYSTYDESA BRIANDA
WARSZAWA, 7.3. (Teł. wł.). Donoszą 

z Paryża, że dziś o godz. 2 popołudniu 
w mieszkaniu swem przy Avenue Kleber 
zmarł Arystydes Briand, wielokrotny 
premjer i minister spraw zagranicznych 
Francji.

Wieczorem na nadzwyczajnem posie­
dzeniu w Genewie Liga Narodów uczciła 
pamięć Brianda, jako uosobienia idei 
pokoju.

Zgon biskupa
KS. BANDURSKIEGO.

WILNO, 7.5. W niedzielę zm-arl tu na- 
a>t-ak sercowy ksiądz biskuip dr. Włady­
sław Banduirsiki. Sta<n adrowda śp. biskiu- 
pa Ba>ndurybiego .który był ju'ż od kil­
ku miesięcy chory na dusznicę serca. o- 

po-pra w ii .się. taik, że biskup Ban­
du reki mógł, wrócić do pracy. W. niedzie­
lę pracował czas dbliższy w biiblljotece. 
Kiedy o. godz. 8.50 •w.ieozoirem udawał się 
na sopczyinek; ułe-gił. nagłemu atakowi 
serca, pądl na ziemię i mimo naitychmia- 
stow ej p om o c y piełęiginiiatrki, któ ra- st a 1 e 
przy nim dyżuroiwałla, zakończył ży*  
cie. ‘ . ' ' ' . ’

Przybyły w 15 mii-iKut ,rektor uniwer­
sytet u Stefą ii a Bątor.egó, profesor Ja-, 
n u^zkie-w:c7,, który lec.zył ' śp. biskupa 
Ba nd u rek i ego, stwierdził zgon. Wikrótce 
na miejsce zgOnn pnzy.byili arcylbiislkąp 
Jalbrzykow.ski. biskup Michalkiewiicz > 
wojewoda Beczlkowicz.,

]>ata pogrzebu i miejsce złożenia 
zwłok śp. biskupa nie zostały jeszcze iv 
stał one.

USTAWY SOCJALNE W SEJMIE
DYSKUSJA NAD SCALENIEM UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH.

WARSZAWA,. 7.5. (Tel. wł.) Mś od 
godziny 10-min. 50 obradował Sejm nad 
szeregiem rządowych projektów. Porzą­
dek dzienny był obszerny, to też obrady 
przeciągnęły się do późnego wieczora.

Ustawa karno - skarbowa.
Przystąpiono do dyskusji nad proje­

ktem nowej ustawy karno-skarbowej, 
która w stosunku do ustawy dotychczas 
obowiązującej, a uchwalonej w r. 1926, 
podwyższa sankcje karne. Referent pos. 
T ERLIKOWSKI (BB) podniósł, że komi­
sja wniosła szereg poprawek, zmierza­
jących częściowo do złagodzenia przewi­
dzianych presyj i wniósł o przyjęcie pro­
jektu.

W dyskusji przeciwko ustawie wypo­
wiedział się przedstawiciel PPS. poseł 
ŚWIĄTKOWSKI. Pos. SOMMERSTEIN 
(Koło żyd.) zgłosi! szereg poprawek.

Przemawiali następnie pos. KRYSA 
(Klub lud.) i sprawozdawca TERLIKOW 
SKI (BB).

Ustawę przyjęto w drugiem i trzeciem 
czytaniu.

Koszty sądowe.
W imieniu komisji prawniczej poseł 

JESZKE (BB) przedstawił sprawozdanie 
o projekcie ustawy, dotyczącej kosztów 
sądowych na obszarze sądów apelacyj­
nych poznańskiego i toruńskiego oraiz 
sądu okręgowego katowickiego.

W dzielnicach zachodnich koszty Sądo­
we w odróżnieniu od innych dzielnic by­
ły płatne po zakończeniu sprawy, wsku­
tek czego wiele pretensyj z tego tytułu 
nie można było ściągnąć. Zaległości ro­
sły i dziś wynoszą one 10 milj. zł.„ z cze­
go prawdopodobnie 6 milj. zł. nie będzie 
można już ściągnąć. Już w r. 1926 wpro­
wadzono zasadę, ażeby w postępowaniu 
niespornem ściągnąć opłatę zgóry. Obec­
ny projekt wprowadza ten sam system 
do spraw spornych, przyczem zniża o- 
płaty za wpis. Dzielnice zachodnie, jak 
przyznał referent, odczują w przykry 
sposób tę nowość, ale jest to pierwszy 
krok w zakresie unifikacji odnośnych 
przepisów.

Po przemówieniu sprawozdawcy pos. 
JESZKEG0 (BB), ustawę przyjęto w 
drugiem i trzeciem czytaniu.

Z kolei pos. BIERCZYNSKI (BB.) re­
ferował projekt ustawy o kosztach sądo­
wych na obszarze sądów apelacyjnych 
w Krakowie, Lwowie, oraz sądu okręgo­
wego w Oe®zvnie. Przeciwko projektowi 

przemawiał pos. ZAHAJKIEWICZ (Klub 
ukr.).

Po przemówieniu referenta ustawę 
przyjęto w drugiem i trzeciem czytaniu.

Ubezpieczenia.
Na posiedzeniu wieczorowem odesła­

no bez dyskusji do komisji przed.ożenie 
rządowe o bezrobociu, o czasie pracy, o 
urlopach, oraz zmianę statutu Banku 
Polskiego.

Następnie przyjęto szereg ustaw, mię­
dzy innemi, o kosztach sądowych na te­
renie sądów apelacyjnych: w Wilnie, 
Lublinie i Warszawie.

Pracownicy umysłowi protestują 
przeciw projektom raowych ustaw socjalnych.

WARSZAWA, 7.5. Wczoraj odby­
ła się nadzwyczajna konferencja za­
rządów głównych Centralnej Organi­
zacji pracowników umysłowych i 
polskiej Konferencji pracowników u- 
tnysłowych w sprawie wniesionych 
przez Rząd ustaw socjalnych. Na po­
siedzenie przybyli delegaci w liczbie 
150 osób, reprezentujących 50 orga- 
nizacyj centralnych, ogółem liczących 
przeszło 100 tys. zorganizowanych pra 
eowników umysłowych. Poza War­

szawą reprezentowane były organiza­
cje pracowników z Krakowa, Lwowa,

POŚREDNICTWO POLSKI 
między Sowietami a Rumunją.

LONDYN, 7.5.3 — Korespondent 
genewski „Daily Telegraph" dowia­
duje się, iż w Genewie prowadzone są 
obecnie za kulisami ożywione roko­
wania.

Przedewszysikiem pertraktują 
przedstawiciele Francji i Włoch w 
sprawie kwestyj spornych, dotyczą­
cych Trypolisu oraz położenia Wło­
chów w Tunisie. Porozumienie w tych 
dwu sprawach może mieć decydujący 
wpływ na rokowania o ustalenie sto­
sunku fiat francuskiej i włoskiej. 
W kołach poinformowanych twier­
dzą, że porozumienie francusko-wło- 
skie jest kwestja najbliższego już 
czasu.

Poza tem Sowiety prowadzą roko­
wania ze swymi sąsiadami zachodni-

Około godz. 9 wieczorem izba przystą­
piła do pierwszego czytania przedłożenia 
o„.scaleniu ubezpieczeń społecznych.

Min. HUBICKI oświadczył, że rządo­
wi zależy na tern, aby trzy ustawy: sca­
lenie ubezpieczeń, urlopy i czas pracy 
zostały uchwalone w normalnej drodze 
ustawodawczej, jeżeli nie w obecnej, to 
w przyszłej sesji sejmowej.

Pos. Madeyski.
Następnie przemawia! pos. MADEYSK1 

(BB):
— Uznając równowagę społeczną i za­

sadę społecznej sprawiedliwości za pod-

Poznania, Łodzi, Katowic, Bielska, 
Sosnowca, Wilna, Radomia i szeregu 
innych.

Zebranie miało przebieg bardzo bu­
rzliwy. Szereg mówców, gorąco okla­
skiwanych, rzuciło bardzo ostre o- 
skarżenia pod adresem działaczów 
„sanacyjnych" z t. zw. grupy pracow 
niczej. Uchwalono rezolucję, w której 
konferencja „daje wyraz swemu głę­
bokiemu przekonaniu, iż ustawy so­
cjalne, wniesione ostatnio przez Rząd 
w formie przedłożeń, nie mogą być 
zrealizowane'6.

mi — Fiula>ndją i Rumunją w spra­
wie zawarcia paktu o nieagresji. W 
rokowaniach tych żywy udział bierze 
Polska w charakterze pośrednika mie 
dzy Sowietami a Rumunją..

PRZYWÓDCY LAPPOWCÓW
ZOSTALI AR ESZTOWANI.

RYGA, 7.5. — Nieudany zairuich 
stanu w Finlandji można uważać za 
skończony. Oddziały lappowców wi 
mówiły posłuszeństwo. Główna kwa­
tera powstańcza w Móntśóla zestala 
wczoraj zajęta przez policję. Areszto 
wano pięciu przywódcówKośolę, 
Koiyito, Sario, Somersalo i Sus.tivala.

Co do losów komendanta milicj. 

stawę zdrowego rozwoju społecznego, u- 
ważamy za konieczne zwrócić uwagę rzą­
du na nierównomierne rozłożenie cięża­
rów, spadających na społeczeństwo jako 
skutków kryzysu i na konieczność kon­
troli nad produkcją i gospodarstwem, 
celem sharmonizowaniia ich z interesami 
państwa. Wierzymy, że rząd, mając sku­
teczne środki, pociągnie do równoważ­
nych obowiązków i ofiar te jednostki, 
którym chęć zysku zasłania oczy na cięż, 
ką sytuację państwa i świata pracy

Przeciw projektom.
Pos. STRZETELSKI (Kl. Nar.): Nic po- 

winno się żądać ofiar tylko z jednej stro­
ny, to jest ze strony świata pracy. Nie 
pomogą ulgi dla producentów, jeżeli się 
jednocześnie nie będzie budowało kon­
sumenta. Ale do takiego konsekwentne­
go działania obóz rządowy nie jest zdol­
ny, gdyż sprawy te w jego łonie nie s? 
ustalone.

W dalszym ciągu przeciwko projektom 
rządowym przemawiali posłowie: ŻU­
ŁAWSKI (PPS) i JANKOWSKI (NPR).

Następne posiedzenie odbędzie się we 
wtorek.

Zamach rewolwerowy
NA PREZYYDENTA PERU.

NOWY JORK, 7.5. Na prezydenta 
ru w Limie dokonano zamachu rewol­
wer o>weigo. Szczęśliwie prezydent ocala# 
i jest tylko lekko ranny w plecy.

Dokładne wiadomości dotąd nie nade­
szły. Według jednej wersji, prezydenta 
zasypano strzałami przed kościołem w 
chwili, gdy udawał eię na mszę. Strze­
lano ■z grupy młodzieży. Kule raniły kil­
ka kobiet. Sprawców jakoby areszto­
wano.

Według drugiej wersji, zamach byl 
dokonany w lokailu jednego z klubów po 
!.i'tycz'iivch podczas odczytu prezydenta.

powstańczej, gen. Valleniusa, krążą 
sprzeczne pogłoski. Według jednej 
weręji- generał zbiegł do Szwecji, we. 
ling drugiej, jest już aresztowany.

Prezydent, Finland ji Sv.hitfvud zło­
ży! urząd naczelnego wodza siz zbrój 
nyełi. który piastował, zgodnie z .ży­
czeniem rady ministrów, od chwil) 
wybuchu Dowalania.
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WALKI CHINSKO-JAPOŃSK1E
EKSPLOATACJA CHIN PRZEZ WIELKIE MOCARSTWA.

MUS BICIA CHIŃCZYKÓW.
■SZANGHAJ, 7.5. WecBułg ogłoszonego 

tutaj raportu 19 ar-mjii chiń^ej, Japoń­
czycy silnie nacierają w kie.ru-nłku Nam- 
Kiang. Chińska kwatera główna została 
obecnie przeniesiona cło Szeny-i na za- 
t-hócł od Ku-Szan.

Japończycy uiwiażają to natarcie za nie 
mające ńc wspólinego z .zaprzestaniem 
działań wojennych w .rejonie Szanghaju. 
Dowódca wojsk japoń&kieh w Szanghaju 
przesiał do Tokio raport, w którym 
stwierdza, że zmuszony był do przekro­
czenia granicy 20->k.ilomctrow’ej ®trefyr 
aby uprzedzić ofensywpę chińską. Rów­
nocześnie zażądał, by transporty no­
wych posiłków z Japonj.i do Chin nie 
i ostały wstrzymane.

ROZEJM ZBĘDNY.
TOKIO, 7.5. Rządowe kola japońskie 

mważają rolkowania w sprawie rozeijimu 
w Chinach za niecelowe w chwili obec­
ne j. Pożądana by łaby tylko lokal na li­
niowa, gwar ant ująć a bezpieczeństwo w 
Szanghajiu.

KŁÓTNIE WŚRÓD CHIŃCZYKÓW.
NANKIN, 7.3. Z powodu niepowodzeń 

na froncie, wśród rozpolitykowanych 
6-tudentów chińskich szerzy się agitacja 
przeclwko Cizamg-Kai-Szckowi. SłudciK-i 
domagają się usunięcia go ze stano-wisk:; 
naczelnego w-odo-a sił zbrojnych.

Z drugiej strony w pranie chińskiej 
występują głosy przeciwko partji ludo- 
wo-na'rodowej (KuOmi.nta.ng), która spra­
wuje rządy na sposób bolszewicki, nie 
przyznając żadnycli praw politycznych 
obywatelom, nie należącym do partji.

ROZBIÓR CHIN.
WIEDEŃ, 7.5. Włoski clizicuuik -To­

polo" ogłasza rewelacje, pochodzące nze-

Praca przymusowa w Rosji
PRZY EKSPLOATACJI LASÓW.

RYGA. 7.7. Rząd sowiecki omawiał 
ostatnio sprawę zwiększenia eksportu 
materjałów leśnych zagranicę. Na pod 
stawie sprawozdań komisai-jatu han­
dlu zagranicznego stwierdzono, że ek­
sploatacja losów w pierwszym kwar­
tale r. b. w przeciągu stycznia - i lute­
go nie dala pożądanych wyników. 
Przygotowano do eksportu około 
50.000 nur. sześciennych drzewa za­
miast preliminowanych 60.000. Naj­
więcej trudności nastręcza wywóz 
drzewa, gdyż wskutek kolektywizacji 
rolnictwa liczba koni zmniejszyła się 
w Sowietach prawie o połowę.

Pozatem stwierdzono masową u- 
cieczkę wysianych na prace przymu­
sową w lasach włościan. Rada komi­
sarzy ludowych postanowiła przepro­
wadzić na całym obszarze Sowietów 
mobilizację ludności ..nieproletarjac- 
Łiej" t. zn. włościan i .nteligencji ce­
lem wysiania w najbliższym czasie 
10.000 osób na roboty przymusowe 
do okręgów północnych.

ZARAZA PAPUZIA
UKAZAŁA SIĘ W KOŁONJI 

■NAD RENEM.
BERLIN, 7.3. — W Kolonji nad Re­

nem ukazała się zaraza papuzia. 
Stwierdzenie tego faktu wywołało 
wśród ludności zrozumiale zaniepo­

kojenie.
Przed tygodniem zachorował na gry­

pę pewien inżynier. Choroba miała 
przebieg tak silny, że zeszło koniecz­
ność zwołania konsyljum. Lekarze 
stwierdzili zarazę papuzią.

Po kilku dniach inżynier zniarł. 
Niemal jednocześnie zachorowała je­
go żona. Ponieważ przebieg choroby 
był równie ciężki, jak poprzedni 
chorą odwieziono do szpitala miej­
skiego na oddział chorób zakaźnych.

Opustoszałe mieszkania zdezynfe­
kowała policja sanitarna. Na drzwi 
nałożono pieczęcie. Papugę, która jest 
podejrzewana o zarażenie małżon­
ków, odwieziono z zachowaniem 
wszelkich przepisów ostrożności do 
instytutu bakteriologicznego im. Ro­
berta Kocha w Berlinie.

Na uwagę zasługuje szczegół, że 
poprzednia epidemia choroby papu­
ziej, która zaalarmowała całą Euro­
pę, wybuchł również w Nadrenii.

komo z pewnego źródła, jakoby •wicOkie 
mocarstwa . opracowały j/u-ż nowy plan 
eksploatacji wszystkich prowińćyj chiń­
skich. Plan ten w istocie rzeczy ma rów­
nać się roizflńorowi i jakoby już zo-sta'1 
uzgodniony z dążeniami rządn japoń­
skiego.

Podobno- podczas wakk pod Szangha­
jem przedstałwicidle wielkich mocarstw 
,w Szanghaju nawiązali między sobą ro­
kowania, w wyniku których po-wstał 
projekt podziału sfery interesów w Chi­
nach. Na poparcie tej tezy „Popoło‘‘ cy­
tuje artykuł „Echo de Pairis‘\ wzywają­
cy do 'Wspólnej interwencji mocarstw w 
Szańghajiu, w celu odrzucenia od miasta 
wojsk chińskich.

MANIFESTACJE ANTY JAPOŃSKIE.
LONDYN, 7.5. Agitacja anityjapońska 

.w Chinach trwa w dakizym ciągu. W 
miastach odbywają się' manifestacje i 
wiece. W Na-nidao związki zawodowe ii- 
chwaliły wczoraj rezolucję, jwizyiwająćą 
do wojny z Japonją. Oś-t-ro krytykuje

wychodząca w Szanghaju <najiwiększ©?ga- 
zeita chińska „Szen-Bao" stanowisko rzą­
du nankińskiego-, nazywając miniisitirów 
zdrajcami. Rząd nanikiński zdemaskował 
się ostatecznie, iż jest niezdolny do pro­
wadzenia do obrony kraju.

Ostatni odwrót wojsk chińskich pod 
Szanghajem był zaiinicjowaay przez 
rząd nanikiński wibirew wolt -walczącej ar- 
mji. Dziennik wzywa mieszkańców Chin, 
by wywailcżyli zmianę rządu.

BANKRUCTWO BANKÓW.
LONDYN, 7.5. W Tokio wybuchł -wczo­

raj popłoch -wśród ppsiadaezów wkładów 
bankowych. Rozpoczął erę run na banki 
i trwał przez cały dzień.

■Wskutek m-asowego wycofywania wikła 
dów pięć banków- izamknęło okienka. 
Łączny kapitał zakładowy zachwianych 
firm wynosi okoto 50 .miljonów jen.

Rząd japoński zamierza wyasygnować 
J00 miijjoinów jen w celu przyjścia z po­
mocą instytucjom bankowym.

Po zamachu na von Twardowskiego
Niemcy żądają surowego ukarania zamachowca.

BERLIN, 7.3. jZamaHi na racicę amiba- 
afly niemieicikiiej w Moskwie von Twar­

dówek y‘ego jesf obszernie komen.towańy 
przez prasę. Kola praswi-eoiwe wyrażają 
pogiląd.:, że za-m-aich IbyT przygotowany na 
aniibąsatclora niemieckiego von Diroken&a,

Prasa niemiecka domaga się stanów- 
■7.0, aby motywy zamachu zostały jaik- 
aajp.rędzej wyjaśnione i stprw-Ga pomiótł 
surową karę. Dzienniki prawicowe do­
magają się zastosowania przez rząd ener­
gicznych krokóó', stwierdzając, że jest 
to już drugi zamach na dyplomatę nie­
mieckiego w Moskwie. Pierwszy zamach

Lindbergh odzyskał syna 
po złożeniu okupu.

NOWY JORK, 7.3. — B. szofera 
Lindbergha, po.stwierdzeniu alibi, wy 
puszczono na wolność. Policja usiłuje 
odszukać samochód, który zauważo­
no w sobotę w mieście Weatherfield. 
Samochód ten zatrzymał się tylko na 
chwilę. Siedziało w nim trzech męż­
czyzn i małe dziecko. Zauważono, że 
jeden z mężczyzn zmienił w czasie 
postoju tabliczkę z numerem.

Od porwania małego Lindbergha 
zaszło kilkanaście nowych wypadków 
porwania dzieci, co utrudnia pracę 
policji. Nastroje całej Ameryki, od 
prezydenta Hoovera aż do pucybuta, 
<ą jednakowe. Wszyscy są niesłycha­

Hołd Francji dla Czechosłowacji
i ostrzeżenie dla innych krajów.

PARYŻ, 7.3. — Jak wiadomo, Fran­
cja udziela Czechosłowacji pożyczki 
w wysokości 600 milj. franków. Dy­
skusja nad tą pożyczką w komisji 
spraw zagranicznych i plenum iziby 
nosiła wyraźny charakter manifesta­
cji parlamentu francuskiego na cześć 
państwa, narodu i rządu czechosło­
wackiego. Mowa Tardieu w izbie de­
putowanych była pełna entuzjazmu 
dla kraju, który — jak się wyraził 
— jes, osią Europy środkowo-wschod­
niej, oraz, rzecznikiem idei demokra­
cji i pokoju.

Prasa wszystkich kierunków składa 
hołd Czechosłowacji.

,.Temps‘’ pisze: Wszystkie part je,, 
nie wyłączając socjalistów, złożyły 
hołd temu szlachetnemu narodowi.

W „Intransigeant" redaktor naczel­
ny tego dziennika, Bailby, podkreśla 
znakomite zasługi posła czechosłowac­
kiego w Paryżu, Osusky‘ego, i cytu­
je słowa socjalisty, Auriola ,który 
składał hołd Czechosłowacji, jako pod 
stawę pokoju.

..Journal des Debats“ cytuje słowa 
Tardieu, że mało istnieje krajów, któ 
remi Francja powinna tak się opieko­
wać. jak Czechosłowacja, Tardieu na­

został wykonany 6 Lipca 1918 r. na lir. 
Miirbacha, posła niemieckiego w Mo­
skwie. Dwaj interesanci 5wsizil-i do ga­
binetu .posła, ranili go wystrzałami z re­
wolweru., poc.zem rzucili bombę. Jeden 
ze sprawców tego zamachu Blnmlkiin 
zbiegł, a później pełni'!' funkcje rezyden­
ta GPU. w- Stamibulłe. Blłiuimlkin oskarżo­
ny został o syantpatyizowanie z Trockim, 
który, jalk wiadomo, przebywa na. wy­
ginaniu nia wyspach Książęcych pod Starn 
bułom. Błu.mkina ściągnięto podstępem 
do Moskwy i <w- r. 1950 rozstrzelano- za 
zdradę tajemnic GPU. Na/Ieży więc

nie podnieceni i zdenerwowani.
Z rozpaczy Lindbergh postanowił 

zwrócić się do wybitnych przestęp­
ców. przebywających na wolności, z 
prośbą o pomoc. Głośni przywódcy 
bandytów nowojorskich Spitale i 
Blitz, członkowie bandy Al Capone, 
zaofiarowali Lindberghowi swoje po­
średnictwo przy rokowaniach ze 
sprawcami porwania dziecka. Na ich 
ręce gotów jest Lindbergh każdej 
chwili złożyć żądany okup.

WARSZAWA, 7.3. (Tel. w'ł.) Donoszą 
w ostatniej chwili z Nowego Jorku, że 
Lindbergh odzyskał swego syna przez 
złożenie bandytom okupu.

zywa przytem Czechosłowację jed­
nym z krajów najszczerzej demokra­
tycznych na świecie. Okazać pomoc 
takiemu narodowi — kończy „Jour­
nal des Debats“ — jest obowiązkiem 
Francji i leży to w jej własnym in­
teresie.

A oto słowa Bluma we wczorajszym 
„Populair‘ze“: Przedewszystkiem pro­
cedura polityczna udzielenia pożyczki 
Czechosłowacji — pisze wódz socja­
listów francuskich — była najbar­
dziej prawidłowa. Następnie kraj ko­
rzystający z pożyczki stanowi demo­
krację zdrową, w której pieniądz pu­
bliczny podlega szerokiej kontroli. 
Wreszcie — kończy Blum — cel po­
życzki jest zupełnie godny pochwały, 
ponieważ chodzi o pokrycie deficytu 
wywołanego wypłatami ubezpieczeń i 
zapomóg bezrobotnym.

Jednomyślny hołd parlamentu, rzą­
du i prasy francuskiej oznacza nie­
tylko uznanie dla całokształtu poli­
tyki Czechosłowacji, lecz jednocze­
śnie potępienie awanturniczej polity­
ki niektórych innych krajów ^tano­
wi więc pośrednio ostrzeżenie pod ich 
adresem.

Samoobrona
przed sku.tkami nieracjonalnego odżywiania 
się! Przy częstem spożywaniu mięsa, które 
w obecnym kryzysie jest stosunkowo naj­
tańszym artykułem spożywczym, organizm 
większości osób, szczególnie w wieku star­
szym, podlega stopniowemu samo za truci u 
wskutek nagromadzenia się 'w ustroju kwa­
su moczowego i innych szkodliwych dla zdro 
wia substancyj. Wynikiem tego są choroby 
nerek, pęcherza, wątroby, wadliwej prze­
miany materji, bóle artretyczne i podagrycz- 
nę, wzdęcia brzucha, odbijanie się i skłon­
ność do obstrukcji.

Nie zmieniając dotychczasowego sposobu 
odżywiania się można uniknąć tych tak 
przykrych, a często i przewlekłych dolegli­
wości, stosując napój przyrządzony z ziół 
„Diurol" (oryginalne). Zioła „Diurol11 usu­
wają wszelkie szkodliwe substancje, wy­
tworzone w naszym organizmie.

Zioła „Diurol1- zapobiegają cierpieniom 
przy nabytych już chorobach, jak również 
przyspieszają powrót do zdrowia.

Osłodzony napar z ziół „Diurol11 jest 
smaczny, a używany stale zamiast herbaty 
jest czynnikiem niezastąpionym, zapobiega­
jącym samozatruciu organizmu — jest sa» 
moo broną.

Jeżeli zaniedbałeś chorobę, broń się! Ni­
gdy nie jest za.późno. Jeżeli pić będziesz zio. 
la „Diurol11.

Sposób użycia na opakowaniu. Oryginalne 
zioła „Diurol" Gąseckiego (z Kogutkiem) 
sprzedają apteki i składy apteczne. Reg. 
Min. Wewn. Nr. 1486. 955

stwierdzić, że sprawca zamachu na aan- 
basadora niemieokiago, Mlrbaeha, nie­
tylko, że nie został ukarany za udizi-al w 
zamachu, lecz pełnił odipowiiedaialne fun­
kcje urzędinika politycznego zagranicą i 
później dopiero zositał rozetrzelony za 
zdradę tajemnic GPU., oraz za spisek 
trockistów przeciwko Stiakinow-i.

BERLIN, 7.3. Według doniesień z Mo­
skwy, komisariat spraw zagranicznych 
zawiadomił rząd Rzeszy -w drodze ofi­
cjalnej, iż sprawca zamachu Juda Stern 
będzie surowo ukarany. Rząd sowiecki 
wyraża nadzieję, że wypadek nie pocią­
gnie za sobą żadnych ujemnych na­
stępstw ua kształtowanie. Siię przyjaz­
nych stosunków między Niemcami i So­
wietami. Stern sądzony Ibędżie przez sąd 
najwyższy w Moskwie.

RYGA, 7.3. Sprawca zamachu Stern 
znajduje się w więzieniu GPU. Śledztwo 
prowadzi osobiście szef GPU. Mężyński, 
który jest członkiem biura politycznego 
partji komunistycznej. Przy śledztwie 
asystuje 6ędizia śledczy do spraw szcze­
gólnej wagi Rosenfeild. Ambasada nie­
miecka zażądała,by śledztwo prowadzone 
było 'W obecności specjalnego pełnomoc­
nika ambasady, jednakże rząd sowiecki 
odmówił temu żądaniu, powołując się 
na niezależność wymiaru sprawiedliwo­
ści w Sowietach. Stalin jest nieustannie 
informowany przez samego szfe-fa GPU. 
Mężyńskiego, śledztwo prowadzone jest 
w ścisłej tajemnicy. W Moskwie krążą 
najrozmaitsze domysły o pobudkach za- 
niącbu. Sowieckie eąyinniki urzędowe sta 
rają się inspirować opinję publiazną, iż 
Stern jest umysłowo chorym i że cały 
zamach jest poabawiony podkładu poli- 
tycaneigo. GPU. bada obecnie życiorys 
zamachowca, celem stwierdzania, czy 
Stern nie jest członkiem partji komumi- 
stycznej i z kim z pośród komunistów 
utrzymywał bliższe stosunki.

Radca poselstwa niemieckiego w Moskwie 
von Twardowsky, który padl ofiarą zamachu, 
przyezem został raniony czterema kulami 

rewolwerowemu

Zapisujcie sl-^doP.M.S,
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PEŁNOMOCNICTWA
W dobie powszechnego zastoju, 

kurczenia sic wytwórczość:, jest czyn­
na jedna fabryka, mianowicie fabry­
ka ustaw w Sejmie. Wyrzuca ona 
na „rynek" coraz to nowe produkty 
wykonane z wielkim pośpiechem. li­
stowy te dotyczą najrozmaitszych 
przedmiotów, aie mają jedną właści­
wość wspólną. Najważniejsze z nich 
nie są ustawami w powszechnie przy­
jąłem znaczeniu, lecz ramami, bar­
dzo szerokiemi, które ma wypełnić 
wola władzy wykonawczej. Poprostu 
uchwala się pełnomocnictwa. Istotną 
treść tym różnym reformom nadaje 
dopiero rozporządzenie ministra. Na 
tej drodze likwiduje się stałość pra­
wnych warunków życia w państwie, 
powiększa się ogólną niepewność; bo 
przecież o tern, jaka będzie istotna 
treść zarządzeń, nie wie nikt, nawet 
ta większość, która uchwala te usta­
wy.

Najpierw poddano tej operacji bud­
żet państwa. Już dawno przestał on 
być ustawą. Stał się generałnem peł­
nomocnictwem. Nie zadano sobie tru­
du, by oprzeć na realnych podsta­
wach przewidywanie dochodów. De­
ficyt ma być pokryty z rezerw skar­
bowych, ‘których niema. Gdy się ten 
budżet krytykuje, wówczas słyszy się 
odpowiedź: rząd go „urealni", rząd 
sobie z nim poradzi. W jaki sposób 
na jakiej drodze — daremnie stawiać 
to pytanie.

Obecnie, gdy sesja budżetowa par­
lamentu dobiega końca, Sejm uda się 
na odpoczynek, ale fabryka ustaw nie 
będzie zamknięta. Rząd uzyska peł­
nomocnictwa, które mu pozwolą wy­
dawać rozporządzenia z mocą usta­
wy, i to w bardzo szerokim zakresie. 
Na co potrzebne 6ą te pełnomocnic­
twa?

Gdyby parlament nie miał zwartej 
większości, możnaby zrozumieć sens 
takiej ustawy. Ale przecież maszyna 
do uchwalania ustaw, dobrze naoli­
wiona, funkcjonuje nadzwyczaj spra­
wnie. Szybko, gładko, żadna reflek- 
cja wśród większości nie hamuje jej 
biegu. Istnieje większość, istnieje po­
śpiech, pocóż więc pełnomocnictwa?

Większość obecna podkreśla z du­
mą, że za losy państwa bierze pełną 
odpowiedzialność. Wszystko uchwala 
z entuzjazmem: nowe podatki, fikcyj­
ne dochody, reformę szkolnictwa it.d. 
Nie przeszkadza w wyznaczonej so­
bie pracy przez własną inicjatywę: 
rzadko kiedy na nią się zdobędzie, 
jak np. w sprawie szczura piżmowe­
go, ale to nikomu nie zawadza. Czyż 
więc zasłużyła na to, by jej stawiać 
zły stopień i pozbawiać ją pracy?

Jednakże istnieją ustawy, które nie 
we wszystkich budzą jednakowy en­
tuzjazm. Np. zapowiedź ustawy w 
sprawie ubezpieczeń społecznych wy­
wołała bardzo mieszane uczucia w 
rządzącej, a raczej w rządzonej 
większości. W dyskusji budżetowej 
jedni jej mówcy domagali się zrnniej 
szenia ciężarów ustawodawstwa so­
cjalnego, drudzy bardzo znacznego 
rozszerzenia. Otóż załatwi się to w 
sposób kompromisowy, rząd weźmie 
na siebie uregulowanie całej sprawy, 
a odpowiedzialni posłowie będą mo­
gli mówić, że to się stało bez ich wie­
dzy i woli. Albo wyobraźmy sobie, 
jak ta większość przedstawiałaby się 
w razie uchwalania przez Sejm usta­
wy kartelowej i w całym szeregu in­
nych zagadnień. Niechaj więc roz­
strzyga najwyższy arbiter — rząd, 
bo wtedy uniknie się niepotrzebnych 
sporów.

Rzecz jasna, że w ten sposób Blok 
Bezpartyjny nie zdoła zmniejszyć 
swojej odpowiedzialności. Kto głosuje 
z-a pełnomocnictwami, ten odpowiada 
za wszystko, co się stanie na podsta­
wie tych pełnomocnictw. I być może, 
że te xt WZ?M n’e Jest rozstrzygają­
cy. Natomiast niewątpliwie zostanie 
w t sunięty argument, że niezwykle 
ciężka sytuacja finansowa i gospo­
darcza wymaga nadzwyczajnych za­
rządzeń, wymaga specjalnych Upo­
ważnień, władzy wykonawczej, gdyż 
trzeba działać niezwykle szybko i 
sprawnie.

Że położenie jest bardzo ciężkie, o 
tern każdemu wiadomo. Ale wiązanie 
nadziei na jego pojąrawe z pełnomoc­

nictwami dla rządu nie jest na niczem 
oparte. Bo przecież wszystkie czyn 
nikt, które to położenie określają, są 
znane nie od dzisiaj. Już od września 
wiadomo o załamaniu się funta an­
gielskiego. o trudnościach eksporto­
wych, o deficycie już wiadomo od lat 
paru. Jeżeli sfery rządzące nie zna­
lazły dotychczas drogi wyjścia, jeże­
li nie zdołano uzyskać najlżejszej na­
wet poprawy, a raczej nagromadziły 
się nowe , trudności, to trzeba popro­
stu powiedzieć: nie będzie z tej mąki 
chlelra. Pełnia władzy, uzyskana 
przez rząd, będzie w rażącej sprzecz-

ności z wynikami jego pracy. Uzy­
skanie przez rząd pełnomocnictw bę 
dzie tylko wyraźnem podkreśleniem 
jego odpowiedzialności za dalszy prze 
bieg życia gospodarczego. Będzie za­
razem stwierdzeniem bezpłodności 
parlamentu, rozporządzającego tak 
dobrze dobraną większością. Niczego 
więcej nie można się spodziewać po 
wzmożonej fabrykacji rozporządzeń 
z mocą ustawy. Już starzy Rzymia­
nie mówili: corruptissima republica, 
iduriniae leges.

R. RYBARSKI.

Naddunajska unja gospodarcza 
według projektu prem. Tardieu.

ODKRYCIE CZWARTEJ PIRAMIDY.
Profesor uniwersytetu w Kairo Selim Has san odkrył w pobliżu wielkich piramid w 
Gizeli czwartą piramidę, zbudowaną za 5-eej dynastji (2680 — 2540 przed Chr.), o któ­
rej tak dalece zapomniano, iż wzmianka greckiego dziejopisa Herodota, który stale 
mówi o czterech piramidach w Gizeeli, była już uważana przez historyków za pomyłkę.

W najbliższym czasie mają się od­
być z inicjatywy Francji rokowania 
z przedstawicielami Austrji, Węgier 
i Malej Ententy rokowania w spra­
wie utworzenia t. zw. ttnji aiaddunaj- 
skiej, mającej objąć wszystkie pań­
stwa leżące nad Dunajem.

Plan prem. Tardieu idzie w kierun­
ku stworzenia gospodarczego bloku 
państw naddunajskich. Jest rzeczą 
znaną, że w ostatnich miesiącach rząd 
austrjacki otrzymał ze strony Fran­
cji zapewnienie otrzymania pożyczki 
finansowej, skoro zmieni swój stosu­
nek do Węgier i Czechosłowacji. Ta­
kie same propozycje otrzymał ze stro­
ny Paryża rząd węgierski.

Pierwszym krokiem do zbudowa­
nia gospodarczego bloku państw nad­
dunajskich ma być zawarcie pomię­
dzy terni państwami układu ceł u- 
przywilejowanych, który to krok w 
dalszym następstwie doprowadzić mo 
do przyjęcia w skład bloku pozosta­
łych członków M. Ententy i Polski.

W związku z tym programem od­
był Tardieu konferencję z włoskim 
ministrem spraw zagranicznych Gran 
dim i angielskim ministrem spraw 
zagr. Simonem. Ponadto painformo-

Bałwochwalstwo w Niemczech.
(KAP) Wychodzący w Królewcu 

organ hitlerowców „Preussische Zei- 
tung" na pierwszej stronie numeru z 
diniia 29 stycznia r. b. umieścił foto- 
gnafję ołtainza, jaki u siebie w domu 
u rząd-ziła jedna z czcicielek Hitlera. 
NajcharakterystyczniiejiSizą jest jed­
nak umieszczone obok odezwa tej 
czcicielki-, niejakiej Idy Wegeiner. 
Brzmi ona:

„Hitler jest .Ufą i Omegą naisizego 
światopoglądu, nieusuwalny punkt 
ośrodkowy naszej myśli poMitycranej 
i naszego działania. Każdy dom naro­
dowo - socjalistyczny posiadać winien 
miejsce, gdzie Wódz uchwvtnie bę- 

wany został dokładnie o przebiegu 
konferencji czechosłowacki minister 
spraw zagr. Benesz.

Na konferencjach z An-glją i Wło­
chami, Tardieu zapewnić sobie miał 
życzliwe stanowisko wymienionych 
państw w sprawie tworzenia bloku 
naddunajskiego. W bloku tym za 
żadną cenę nie mają się znaleźć 
Niemcy.

Potwierdza się również wiadomość, 
że Tardieu o swoim programie nie 
powiedział ani sołwa przedstawicielom 
Rzeszy Niemieckiej.

Niemcy, dowiedziawszy się o pro­
gramie Francji, rozpoczęły kroki dy­
wersyjne, zbliżając się chytrze do 
Czechosłowacji. Przedstawiciele Nie­
miec wmawiają w przedstawicieli 
Czechosłowacji, że państwo ich jest 
związane z Niemcami tyloma -węzła­
mi gospodarczemu że o jakiejś izola­
cji gospodarczej Niemiec nie może 
być w tej chwili mowy.

Jest rzeczą pewną, że Francja w 
związku z planem naddunajskim, do 
którego przywiązuje wielką wagę, w 
najbliższym czasie poprowadzi dalszy 
szereg koniferencyj.

dzie nam bliski i gdzie myśli nasze 
widoozntie kolo niego będą mogły krą­
żyć. W taikiem miejscu chętne dłonie 
i serca muszą codziennie składać ma­
ły hołd w postaci kwiatów i postęp­
ków, tak samo, jak to czynimy wobec 
wizerunków nam drogich, aby oka­
zać, jak są oni nam mili i szanowni. 
Ołtariz taki zakładajmy bynajmniej 
nie w jakimś odległym pokoju, lecz 
w pokoju, najczęściej przez nas uży­
wanym, aby dostępny był ta^żę dila 
osób obcych".

Podobne bohaterstwo, w Niemczech 
sporadycznie, sitaje się w Polsce do 
pewnego słotontia refcii oficjalną

Z DNIA

Zbyteczna instytucja?
Wniesiony do Sejmu projekt wypo­

sażenia p. Prezydenta we władzę wy­
dawania rozporządzeń - ustaw pod­
czas kadencji parlamentarnej nie 
jest nowy ani w Polsce ani zagranicą.

Polsce — przypomina .,Głos Narodu4* 
— byl zastosowany po ra.z pierwszy za rzą­
dów p. Wł. Grabskiego w roku. 1925. Roz­
budowała go nowela konstytucyjna z 2 
sierpnia 1926 r. (art. 44), ustanawiając pra­
wo Prezydenta do wydawania ustaw-rozpo­
rządzeń „w czasie, gdy Sejm i Senat są ro.z- 
wiąza.ne‘\ a nadto możliwość nadania tego 
prawa Prezydentowi przez* osobną ustawę 
(więc normalną drogą, przez uchwalę Sej­
mu i Senatu) „w czasie i zakresie przez tę 
ustawę wskazanych", czyli — jeśli chodzi 
o czas — także w trakcie kadencji sejmo­
wej.

Na drogę uistaw. - rozporządzeń (les cle- 
crets-lois) weszła Francja w okresie stabi­
lizacji franka za rządów Poincare’go, a Rze­
sza Niemiecka za Brueninga w okresie cięż 
kiego kryzysu finansowo - gospodarczego 
(słynne ..Notverordnungc.n’’).

Warunki jednak, w jakich Polska wclio 
<lzi na drogę „ustaw - rozporządzeń", są 
różne od warunków, w jakich się znajdo- 
wały Francja i' Rizes-za, uciekając się do 
nich. I Poincare i Bruening nic mieli pew­
nej większości w parlamencie. Zdobywali 
ją z. największym trudem., kosztem u- 
stępstw na rzecz klubów. Rząd był skrępo­
wany: każdy jego projekt ustawy narażo­
ny był na długą dyskusję? i nigdy nie inozy­
na było powiedzieć, czy przejdzie szczęśli­
wie przez ciała parlamentarne... Z tego więc 
jedynego, powodu korzystano z uprawnień 
prezydenta do wydawania „ustaw - rozpo­
rządzeń1’, i część władzy ustawodawczej 
przekazywano piastunom władzy wyko­
nawczej.

Tymczasem warunki, w jakich u- 
becinie znajduje się rząd w Polsce, 
nic nie mają wspólnego ze skreślone- 
mj wyżej stosunkami we Francji i 
w Niemczech. Rząd bowiem rozporzą­
dza murowaną większością a przy 
wspanialej iechnice pracy ustawo-’ 

dawczej", udoskonalonej przez B.B., 
rząd w przeciągu 5 dni może przepro­
wadzać ustawę przez parlament. O 
co więc tu chodzi?

Projekt us-tawy o pełnomocnictwach — 
piszc „Kurjer Poznański*’.— jest więc prze- 
dewazystkiem wyrazem wew.nętrznych trud­
ności obozu rządzącego i próby „usipraiwnie- 
nia" jego działalności wobec tego, że sy­
stem dotychczasowy zaczął szwankować i 
mógłby nie podołać tym kłopotom, jakie 
coraz więcej grożą czynnikom r.zadizącyim. 
luna rzecz, że przez formalne odciążenie 
klubu B.B. od podejmowania decyzyj w 
różnych przykrych sprawach, próbować się 
będzie — zresztą beznadziejnie — ratować 
w społeczeństwie przynajmniej pozycję 
stronnictw a rządowego.

każdym razie żądanie pełnomocnictw, 
gdy si ęma zdecydowaną większość w par­
lamencie, i to większość, zdobytą takim wy­
siłkiem, stwarzałoby sytuację paradoksalną, 
gdyby nie świadczyło o poważnej sytuacji, 
w jakiej znalazł się obóz rządzący ora* 
państwo, przez niego kierowanie.

A w praktyce?
W praktyce — czytamy w ,*ABC“ — usta- 

wa zmiany istotnej nie przyniesie, gdyś 
dotychczasowa działalność ustawodawcza o- 
becnej większości nie wiele się różniła od 
dekretowania, na podstawie pełnomocnictw.

W tych warunkach parlament, 
którego władza ustawodawcza przej­
dzie (poza pewnem.i ściśle określonęnt: 
sprawami) na rząd, stanie się do pew­
nego stopnia instytucją zbyteczną.

Straszna zbrodnia
BOLSZEWIKÓW W MINSZCZYźNiE

Onegdaj z pogranicza nadeszła 
wstrząsająca wiadomość o tragicznej 
śmierci kapłana katolickiego i kilku 
włościan narodowości polskiej.

Mianowicie w polskiej wsi Polny- 
Gaj w okręgu Zasławskim w jednej 
z szop odbywało się nabożeństwo. W 
pewnej chwili szopa stanęła w pło­
mieniach. Wśród licznie zebranych na 
nabożeństwie włościan powstała strasz 
na panika. Tłum modlących się rzu­
cił się do jedynych drzwi, gdzie ro­
zegrały się mrożące krew w żyłach 
sceny. Kilka osób Zostało stratowa­
nych. Kilkunastu włościan odniosło 
ciężkie poparzenia. Przewiezieni do 
szpitala w strasznych męczarniach 
zakończyli życie. Miedzy innymi zgi­
nął ksiądz Piotrowski, który wśród 
miejscowej ludności cieszył się ogól­
ną sympatją i uznaniem za swą peł­
ną poświęcenia pracękapłańską.

Podpalenia dokonał: miejscowi bez­
bożnicy, którzy ostatnio przeprowa­
dzają z niczem nielicźącą się kainpa- 
aję antyreligijną.

Popierajcie L 0. P. P.
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STRAJK GÓRNIKÓW TRWA DALEJ
Niedziela upłynęła w. Zagłębiu spokoj­

nie. Pomimo pięknej pogody i tłumów, 
które wyległy na ulice, do jakichś wię­
kszych demo.nstracyj nigdzie nie doszło. 
Komuniści wprawdzie zapowiedzieli sze­
reg masówek, ale zamiary te spełzły na 
nicżem. Po miastach, a szczególniej w o- 
środkach robotniczych krążyły gęste pa­
trole .policyjnej rozpraszając zbierają­
cych eię tu i owdizie robotników.

W Magistracie sosnowieckim rozrzuci! 
ktoś ulotki treści komunistycznej, wzy­
wające do „czarnego strajku".

W Czeladzi ,na godz. 5 popołudniu ko­
muniści zapowiedzieli zebranie, na wi­
dok' jednak skonśygńowanego większego 
oddziału policji', przybywający strajku­
jący rozeszli się do domów.

ZAJŚCIE w KLIMONTOWIE.
Z soboty na niedzielę w Klimontowie 

doszło do ■ a want u r y, . wy wołań ej p r zez 
kobiejy.. Około go*dż. 2 popołudniu przed 
kopalnią. poczęły siię gromadzić grupki 
ludzi? z przeważającą większością kobiet. 
W pewnej chwili, kiedy pod bramą wej­
ściową ukazali sę robotnicy, powraca­
jący z pracy w liczbie 50 osób, tłum w 
liczbie około 300. osób zaatakował ro­
botników.-wymyślając im za to, żc poszli 
do pracy. Przybyły oddział policji obro­
nił otoczonych przed atakującym ich tłu 
mem. Robotnicy eksorlowan.i byli przez 
poi i cję do Zagórza.

USZKODZENIE MOTORU.

W •niedzielę o godz, 20 na kopalni Mare­
na -szybie „Upadowa 11" w Ła-giszy nie­
znani sprawCy uszkodzili motor elektry­
czny o sile 100 kon.i, wartości 6000 zło­
tych. Uszkodzenie nastąpiło w n.astępu- 
jącyich okolicznościach:

Z powodu niedzieli praca na kopalń; 
nie odbywała się. Zabudowań kopalnia­
nych pilnował staruszek stróż, zajęty -w 
tym czasie rąbaniem drzewa. W pe-wmym 
momencie buchnął ogień i rozległ Siię sil­
ny huk. Na miejsce wypadku niezwłocz­
nie przybyły władze policyjne. Uszko­
dzenie motoru jest dziełem sabotaży stów 
sizyiny wyciągowej. Niewątpliwie uszko­
dzenie motoru jest dziełem sabotożystów 
komunistycznych, którzy korzystając z 
panującej ciemności, dostali s;ę na te­
ren zabudowań kopalniach, aby dokonać 
swego zbrodniczego dzieła. Jako mate- 
rjialu wybuchowego użyli „emonitu5’.

W poniedziałek nowy motor został 
zmontowany i maszyna wyciągowa była 
uruchomiona.

Ze sfer miarodajnych komunikują nam 
żc motor na „Upadowej” został rzeczy­
wiście uszkodzony, co jednak nie prze­
szkadza w zupełności W wydobywaniu 
węgla.

W PONIEDZIAŁEK.
W poniedziałek na pierwszej zmianie 

strajkowało 9605 robotników, przy ob­
serwacjach pracowało 1375. Dobrowol­
nie do pracy przybyło około 4-69. w tem 
część zaangażowana spośród bezrobot­
nych. Najwięcej pracowało na kopalni 
Jowisz, bo około 250. Na innych kopal­
niach praca odbywała się przeważnie 
przy ładowań i u węgła.

Wśród robotników nastroje strajkowe 
.panują w dalszym ciągu beiz zmiany. W 
związku z zezwoleniem władz na zbiera­
nie ofiar na rzecz dotkniętych strajkiem., 
wd ni u wczorajszym w Zagłębiu chodzili 
delegaci z listami ofiar. Rozklejone rów­
nież zostały odpowiednie afisze, wzywa­
jące d!o niesienia pomocy tym. którzy 
cierpią największą biedę skutkiem 
strajku.

Dzień wczorajszy przeszedł naogół 
spokojnie, chociaż na niektórych kopal­
niach strajkujący starali się nie dopu­
ścić udających się do pracy robotników. 
Poobsaidizame więc zostały przez straj­
kujących drogi, wiodące do kopalń. Pa­
trole policyjne rozproszyły demonstru­
jących, przeprowadzając robotników do 
kopalń.

KONFERENCJA c. z. g.
W dniu wczorajszym odbyła się kon­

ferencja delegatów Centralnego Związ­
ku górników. Konferencja trwała kilka 
godzin. Po sprawozdaniach delegatów, 
którzy przedstawili nastroje wśród straj­
kujących, postanowiono zwołać zebrania 
robotnicze na wszystkich kopalniach w 
najbliższych dniach i po dokladnem o- 
mów.ieniiu sytuacji dowiedzieć się od ro­
botników, czy clicą nadal strajkować, czy 
też uważana, że strajk należy przerwać.

Jakkolwiek o szczegółach rozmów, pro­
wadzonych na ikonfeirencji, tnudlno było 
się dowiedzieć, jednakowoż wiadomo, że 
poruszono między imnemi sprawę ko­
nieczności znalezienia wyjścia z sytuacji 
i skłonienia czynników rządowych do 
wypowiedzenia się w sprawie sytuacji 
strajkowej. .Coraz więcej mówi siię wśród 
d elegatów,-że stan talki dłużej trwać nie 
może i trzeba szukać wyjścia.

Na niektórych kopalniach .zebrania od­
będą się już dzisiaj i pozwolą się. zorien­
tować co do dalszego przebiegu strajku. 
Stosownie ,do .zapadłych na zebraniach 
ii.ełi-wa-ł zapadnie decyzja CZG.

Na konferencji delegatów w dniu 
wczorajszym postanowiono proklamować 
dzisiaj jednogodzinny strajk w hutnic­
twie dla wyrażenia swej’ solidarnóści z 
górnikami.

zzz.
W dniu wczorajszym odbyła się rów­

nież konferencja delegatów ZZZ. Między 
innemi omawiana była, sprawa memorja- 
lu. wysłanego siwego czasu do rządu w 
sprawie przemysłu górniczego. Sekreta­
riat ZZZ. wyjaśnił1, że memoriał częścio­
wo został uwzględniony, ponieważ rząd

KRONIKA
KALENDARZYK.

Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: Złotowłosy Anioł. 
PAŁACE: Gdy wybiła północ.

DĄBROWA
ARS: Mil jon.

X ZARZĄD KOŁA B. WYCHOWANEK 
gimnaizjium im. E. Plater w Sosnowcu za­
prasza wszystkie Swoje członkinie do 
włzęoia udziału w rekolekcjach, zorga­
nizowanych pnzez miejscową Sodialieję 
Pań. Rekolekcje odbędą się w dniach 
9, 10 i 11 bm w sali Domu katolickiego 
w Sosnowcu. Sala będzie ogrzana. Począ­
tek o godz. 18.50. Bilety w cenie izł. 2 są 
do nabycia w firmie Wł. Czechowski, 
przy ul. 5 Maja, albo też w dniu rozpo­
częcia się rekolekcji przy wejściu na 
salę.
X DZIESIĘCIOLECIE PONTYFIKATU 
PAPIEŻA PIUSA XI. W tych dniach 
staraniem Ligii katolickiej niewiast par. 
No*wos iełe ckiiej obchodzeń o uroczystość 
dziesięciolecia papiestwa- Piusa XI. Ra-.no 
'zostało odprawione nabożeństwo, a po- 
poludmiu odbyła się uroczysta akadcmja. 
W pierwszej części chór kościelny od­
śpiewał „hymn katolicki‘5, poozem p. iuż. 
Służałek w pięknym referacie przedsta­
wił życie -i działalność Ojca św. W dru­
giej części wokalnej dziesięcioletni mur 
zyk przy alkompanjameinóie ojca swego* 
p. Bnaunera odegrał na skrzypcach kil­
ka nastrojowych utworów, następnie pp. 
Gerardowie czarowali słuchaczów prze­
piękną grą na pianinie. Dopełnieniem 
uroczystości były żywy obraz z mclode- 
klamaeją „Quo vadis Domine44, a na* za­
kończenie uczestnicy odśpiewali pieśń 
„My chcemy Boga'4. Wszystkim, którzy 
w jakikołwiiek sposób przyczynili się do 
uświetnienia uroczystości, a w szczegól­
ności p. dyr. Wiilhelimowej Schónowej 
za udzielenie kwiatów do dekoracji sce­
ny, p. inź. Służałlkowi za.piękny referat 
oraz wsizyistkiim artystom i amatorom za- 
grę, pp. Rudzkiemu i Chruścielowi za 
prześliczną dekorację, wykonaną do ży­
wego obraizu — Liga katolicka niewiast 
par. Now-osioleckiej składa serdeczne 
„Bóg zapłać54.
X ZARZĄD NOK. W DĄBROWIE przy- 
omina cztoukiiniom o walnem ro'C*zmem 

zebraniu, które odbędizie się we wtorek 
tj. dziś o godiz. 7.15 w Ogniaku. W ze­
braniu weźmie udiział przcwodin*ic.ząca 
rady powiatowej NOK. p. Br. Piotrkow­
ska. Wszystkie człon! ’ n*ie proszone 6a o 
konieczne przybycie na zebranie. 

wydeleguje swego pełnomocnika na te­
ren Zagłębia Dąbrowskiego i Krakow­
skiego, którego zadaniem będzie czuwać 
nad przemysłem węglowym, badać ko­
szta produkcji, płać w górnictwie i>t*d.

jutro na Klimontowie TIKL. organizuje 
zebranie robotników. Na zebranie to 
przybyć mają posłowie Moraćzewski i 
Gar decki.

NIEPOKOJĄCY STAN.
Stan, jaki się wytworzył obecnie w 

przemyśle górniczym, swoją beznadziej­
nością poczyna być niepokojącym. Wy­
cia je &ię rzeczą konieczną,, by miarodaj­
ne czynniki w sposób* autorytatywiny wy­
stąpiły z odpoiwiednaem oświadczeniem, 
które mogłoby w sposób objektywmy 
wyjaśnić robotnikom sytuację. W tej 
chwili obie strony są w konflikcie. Ro­
botnicy nie godzą się na* obniżkę płac, 
zaś przemysłowcy oświadczają, że bez 
obniżki nie będą mogili u*trizymać produ­
kcji na dotychczasowym poziomie. Wy­
danie objektywnęj opinji co do istotne­
go stanu rizec-zy należy do czynników 
państwowych i można przy pusziczać, że 
takie wydanie opinji w znacznej mie­
rze przyczyniłoby się do wyjaśnienia sy-

Teatr miejski
W SOSNOWCU.

Dziś we wtorek najweselsza farsa obec­
nego sezonu pjt. „CO ÓN ROBI W NOCY?“ 
ukaże siię .poraź ostatni. Ceny miejsc zni­
żone o*d 50 gr. do 1.90 zł. „Co on robi w 

,-nocy?“ dizięki kapitalnymsytuacjo.m i bez­
troskiemu humorowi bawi publiazność, wy­
wołując wybuchy śmiechu i oklasków. Po­
czątek punktualnie o godz. 8.50 wiiecz.

W środę — teatr nieczynny z powodu 
prób z „Ulicy*1.

W czwartek po cenach zniżonych o*d 50 
gr. do 1.90 zł. iloraz ostatni „POCIĄG 
WIDMO’*, fascynująca sensacja w 5 aktach 
A. Ridley‘a.

W sobotę preinjera głośnej sztuki E. Ri- 
ce**a p.t. „UŁ1CA“, która przedstawia w cie­
kawym. przekroju życie amerykańskiej uli­
cy, _ z jej typami, zdarzeniami i plotkami. 
:',UŁi'Oa“ obfitująca w szereg scen o wybit- 
nem napięciu dramatyoznem, wchodzi nu 
repertuar naszego teatru pod reżyserją p.
E. Szafrańskiego. Udiział w sztuce bierize 
cały zespół, oraz liczne siły pomocnicze i 
komparserja.

Teatr Polski w Katowicach
REPERTUAR

Wtorek, 8 b.m. — „Krysia Leśniczanka**, 
środa 9 b.m. — „Noc w San Sebastjan*o“. 
Czwartek, 10 b.m. — „Ich synowa*1.
Sobota, 12 b.m. — „Noc w San Sebasiano1*.
Niedziela 13 b.m. — „Hr. Luksemburg**, 

wiecz. „Noc w San Sebastiano*'.
Wtorek, 15 b.m. — ..Cloclo“.
Środa, 16 b.m. — „Damy i Huzary
Czwartek, 17 b.m. — ,.Noc w Sani Seba- 

st j*ano“.
Sobota, 19 b.m. — „Damy i Huzary**. 

X WYJAŚNIENIE. Pinosaeni jesteśmy o 
wyjaśnienie., iż zapowiedziane w Sosnow 
Cu odczyty znanej powieściopisarki p. 
M. IŁ Szipytrkówny nie doszły do sikuitlku, 
gdyż prelegentka została wprowadzona 
w błąd prze® impresarja, który podjął 
feię orgainiizowainiia odc-zyltów.
X Z LOPP. W DĄBROWIE. W czwartek 
dnia 10 bm. w sali LOPP. w Dąbrowie*, 
ul. Sienikiowieiza 11 odbędizie s*ię o godz. 
7.50 wtocz, oigólkie zebr*amto członków Ko­
ła miejskiego LOPP. „Śródmieście44 z na^ 
stępującyim porządkiem d^leatnym: wy­
bór prezyidjuim.; odczytanie protokółu .po­
przedniego ogólnego zebrania, •sprawo­
zdanie zarządu i komisji reiwiizyjnej, re­
ferat „Óbir-ona. ludności cywilnej w cza­
sie wojny gazowej:5 wygłosi p. i*n^p. J. 
Dztoboń, wybór zainządu*, komiiisji rewi­
zyjnej i delegata do komitetu miejskie­
go, wolne wnioski. Członkowie prosze­
ni są o* konieczne i pułn.kitnallin.e przyby­
cie.
X ZARZĄD KL. SPORT. „STRZAŁA44 

>w Sosnowcu podaje do wiaidomości swym 
członkom i eynnipaitykom, iż pierwsza 
lekcja sekcji syimfoniczmej odbędzie &ię 
w środę 9 foim. o godz. 7 wieczorem w 
lokalu własnym Sosnowcu*, uil. 1 Maja 
24. Sekcja symfoniczna roizpoeanie swoje 
Lekcje po*:! kierownictwem p. Kazimie­
rza Chwiistą. Zapisy do powyżs*zęj sekcji 
przyjmuje jeszcze seikretarz w środy i 
soboty od 7 do' 10 wieoz.

tuucji. Dopóki (te czynniki nie wypowie­
dzą się, rcibotnicy trwać będą w prze­
konaniu, że mogą w drodze strajku uzy­
skać jakieś ustępstwa.

NOWY PRZEMYSŁ.
Na terenie Zagłębia Dąbr owsiki ego ob­

serwować można nowe zjawiisk-o... prze­
mysłowe. Oto jadąc w stronę Dąbrowy, 
a następnie koło Strize.mies.zyc, można 
zaobserwować setki robotników pracu­
jących przy wydobywaniu węgla z szy­
bików przez siebie 'wykopanych. Praca 
odbywa się w dzień i w nocy. Nocami 
palą się setki ognisk, przy których ro- 
botn.cy grze ją aię, ładują w worki wę­
gieł, by następnie*go dnia sprzedawać go 
•rozwożącym. Węgiel ten sprzedawany 
jest po 1 zł. 50 gr. do 2 zł.

W niektórych miejscowośc.iach policja 
próbowała usunąć kopaczy -węgla. W 
praktyce jednak jest to ogromnie trud­
no wykonać. Bardzo dużo szybików wy­
kopano po Lasach rządowych. Nadleśnic­
two próbowało Lntorwenjować przy po­
mocy gajowych. Groźna jednak posta­
wa kopiących zmusiła ich do zaniecha­
nia interweincji.

PLOTKI.
Wśród strajkujących nadal kursują 

plotki na temat pomocy z,Amgl*ji. Są ta­
cy. którzy powiadają już o płynących 
mijjcniach, inni rozdzielają te pieniądze 
po 200 zł, ma kaadego strajtkująceigo 
Wszystkie te plotlki przyczyniają 
tylko do niepotrzebnego łudzenia straj­
kujących, gdyż rnieima w nich ani źdźbła 
prawdy. Cl robotnicy, którzy czytają 
gazety, powinni odpowiednio poinformo­
wać innych, aby tafcie,mi bredniami nie 
zaprzątali sobie głowy.

MANIFESTACJA WYROSTKÓW 
ŻYDOWSKICH.

W ub. n.iediziełę popołudniiu zebrało 
się na ul. KsawerowEkiej w Będzinie 
ok-o-ło 15 wyrostków żydowskich z ja- 
czejki komunistyczai'eji, którzy zaaran­
żowali demonstrację. Rozrzucono kiilka- 
naście odezw komuiudistyczfliych Oraz 
wznoszono otknzyki „Precz z białym te- 
rorem!" Po trzech minutach na widok 
posterunkowego żyidko*wie się rozbiegli, 
a jeden z nich Brener Lilbcr. znany, ko- 
munista, z Dąjbroiwy^ zosfał zatrzymany 
i osadzony w więzieniu.

Rozdanie dyplomów
CZŁONKOM SOKOŁA.

W ubiegłą niedzielę w sali na górze 
Zamkowej w Będ-zinto odbyło się stara­
niem okręgu zagłęlbiiowiskiego Sokoła u- 
.rocizyste wiręozemie eztonkc-m dyplomów 
honorowych za udział w straży obywa­
telskiej w 1914 r. Po zagajeniu uroczy­
stości*, do prezyidjum zaprosizono pp. dyr. 
Kamneya, dyir. St. Gadomskiego*, ks. szam 
belana Plcnktowicza., ks. proboszcza Pe- 
che i B. Milsiiórejkiego, po&zem wygłoszo­
ny został interesujący referat z. zafcres-u 
histoirjii sfraży obywatelskiej, a następ­
nie wręczono dyplomy honorowe około 
100 aztonikom Sokoła, którzy w pamięt’ 
nych latach brali uidiział w stiraży oby- 
wateilskej. Po rozdaniu dyplomów ze­
brami przy herbatce wspominali dawne 
czasy i przeżycia,

X SPRAWA MIAST ULENOWSKICH. 
Celem zbadania stosunków gospodar­
czych i fiinansoiwych miast, które w swo­
im czasie zaciągnęły pożyczkę u Jenów- 
ską, rząd powołał specjalną komisję, ma­
jącą na miejscu zaznajomić się z istot­
nym stanem rzeczy.

W związku z tem do Dąbrowy przy, 
był inż. Suttiwiłło, jeden z członków 
wspomnianej komisji, który 'w towarzy­
stwie wiceprezydenta Trzęsimiecha oran 
kierownika miejskiego ■wydziału tech­
niczno - budowlanego inż. Uth/ke zwie­
dził wszystkie prze*ds’iębiiorsitiwa. docho­
dowe miejskie, a następnie zaiznajomił 
się z sytuacją gospodarczą i finansowa 
miasta*.

Badianie to ma na celu dokładne .siwieir 
dizenie stanu t. zw. miast uiLenowskich i 
ustalenia, które z nich i w jakim stop­
niu zdolne byłyby pokryć bodaj część 
ciążących na nich zobow-iązań z racji po­
życzki utoinowskiej. Oczywista, w obec­
nych warunkach niema o tem mowy, 
gdyż wszystkie samorządy znajdują się 
w takiej syftuacdii1. że należałobiv im ra-
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B. kasjer Bednarski przed sądem.
Echa sensacyjnego napadu na kasę kolejową w Dąbrowie.

Wczoraj rozpoczął się w Sądzie okręgo­
wym proces w sprawie pamiętnego napadu 
na kasę kolejową w Dąbrowie, którego bo­
haterem stał się kasjer kolejowy ROMAN 
BEDNARSKI, znany pozatem jako radny 
miejski i członek klubu B.B.

Napadu dokonano dnia 14 sierpnia ba*., a 
całe Zagłębie zostało zaalarmowane wia­
domością, że dwaj nieujęci sprawcy wtar­
gnęli do pokoju kasjera Bednarskiego i po 
związaniu go i zakneblowaniu mu ust zra­
bowali z kasy 60 tys. zł.

śledztwo stwierdziło, że pierwszy wszczął 
alarm urzędujący obok praktykant kole- 
jowy Miłkowski, który posłyszał dochodzą­
ce z kasy jęki. Drzwi kasy były jednak 
zatrzaśnięte, tak że musiał wyjść naze- 
wnątrz, by zobaczyć przez okno, co się tam 
dzieje.

OPOWIEŚĆ BEDNARSKIEGO.
Po otwarciu drzwi i uwolnieniu Bednar­

skiego z więzów, Bednarski opowiedział mu 
cały przebieg napadu. Otóż kiedy był za­
jęty segregowaniem banknotów, usłyszał 

mocne pukanie do drzwi. Na pytanie, 
,ito?ł<, usłyszał odpowiedź: „służbowo", 
otworzył zatem drzwi. Do kasy weszło 
dwóch osobników, z których jeden był w 
uniformie kolejowym ze złotym paskiem 
na czapce, drugi w cywilnem ubraniu. 
Osobnik w mundurze kolejowym błyska­
wicznym ruchem wyjął rewolwer i przysta­
wiwszy mu do piersi kazał mu milczeć i 
kłaść się na ziemię. W jednej chwili został 
skrępowany i zanim ochłonął z przerażenia, 
bandyci opróżnili kasę i wyszli, zatrzasku­
jąc za sobą drzwi. Twarzy bandytów nie 
rozpoznał, ponieważ nie miał na to czasu 
i ułożono go twarzą w przeciwną stronę.

OLSZEWSKI I KYZIOŁ.
Wszelkie środki, jakie stały do dyspozycji 

władz policyjnych, tmczasem wyczerpywa­
no. Z miejsca rzucono podejrzenie na nie­

jakiego Olszewskiego, byłego właściciela 
restauracji na Ksawerze, który ostatnio bez 
potrzeby kręcił się w pobliżu kasy i również 
w tym samym dniu był widziany. Olszew­
ski, człowiek nie cieszący się dobrą opinją, 
widywał się ostatnio często z Władysławem 
Kyziołem, również podejrzanym osobnikiem, 
obydwóch zatem zatrzymano. Obydwaj jed­
nak do brania udziału w napadzie nie przy; 
znali się, zapierając się nawet znajomości 
z sobą.

PIENIĄDZE W PIWNICY.
Dopiero po kilku dniach śledztwo dało 

pożądany wynik. Oto stojący na obserwacji 
domu Bednarskiego posterunkowy Paszkow­
ski, zauważył nad ranem dnia'21 sierpnia, 
jak jakiś podejrzany mężczyzna skradł się 
do piwnicy domu, gdzie mieszkał Bednarski, 
następnie po chwili wyszedł z piwnicy i 
szybko odadlił się w kierunku mieszkania 
Bednarskiego.

Zaintrygowany tępi, Paszkowski udał się 
do piwnicy, zapełnionej staremi rupieciami. 
Po dłuższem poszukiwaniu znalazł na spo­
dzie pudełko owninięte w gazetę. Pudło by­
ło zamknięte na klucz. Po podważeniu wie­
ka, zdumienie Paszkowskiego . nie miało 
granic. W pudle znajdowały się pieniądze. 
9.950 złotych w banknotach 50-złotowych. 
Posterunkowy Paszkowski złożył pieniądze 
wraz z pudlem w komisariacie, śledztwo zaś 
zaczęło wkraczać na właściwą drogę.

Wobec takiego corpus delicti Bednarski 
wyzna! prawdę. Napad był sfingowany, 
aranżerem zaś napadu był Olszewski, jak 
słusznie się tego domyślano.

Bednarski poznał się z Olszewskim w cza­
sie karnawału w Dąbrowie, a będąc w ta­
rapatach pieniężnych, zwłaszcza iż miał 
braki w kasie przystał na jego propozycję 
dokonania napadu na kasę. Obmyślano, ca­
ły plan, a że obmyślano go sprytnie, świad­
czy o tem jego wykonanie.

Rozprawa sądowa.
Olszewski, Bednarski i Kyzioł zasiedli 

wczoraj rano na ławie oskarżonych. Wszy­
scy oskarżeni mają obrońców: Bednarskie­
go broni adw. Pawełek, Olszewskiego — 
adw. Krzemuski, oskarżonego zaś Kyziola 
— adw. Busz. Przewodniczącym kompletu 
sędziowskiego jest wiceprezes Sarjusz Wol­
ski, wotują sędziowie: Sadkowski i Czaplic­
ki, oskarża prokurator Górski.

Oskarżeni zostali przywiezieni do Sądu 
pod silną eskortą policji; obok lawy oskar­
żonych dyżurują również dwaj policjanci.

Na sali wielu ciekawych, przeważnie pra­
cownicy kolejowi, rekrutujący się z całego 
Zagłębia. Obradom sądowym przysłuchują 

się również przedstawiciele Ministerstwa 
skarbu i władz kolejowych. Bednarski sie­
dzi na ławie z opuszczoną głową, unikając 
wzroku znajomych, przyczem podczas od­
czytywania aktu oskarżony płakał, ob- 
cierając oczy chusteczką; natomiast Olszew­
ski i Kyzioł siedzący obok niego nie przej­
mują się, zda się, tem że siedzą na ławie 
oskarżonych i bacznie rozglądają się po 
sali. Wytłumaczeniem tego zachowania się, 
jest zapewne fakt, że nie pierwszy już raz 
w swem życiu znajdują się w sadzie w 
charakterze oskarżonych.

OSKARŻENI.
Pierwszy, z oskarżonych zeznaje Bednar­

ski. Do winy ęrzyznaje się, przyczem za­
rzuca Olszewskiemu, że on był moralnym 
sprawcą całej afery. W dalszym ciągu swych 
zeznań oświadcza, że wspólosakrżeni nie sa 
tymi osobnikami, którzy dokonali napadu. 
Olszewski i Kyzioł nie przyznają się do za­
rzucanej im winy.

Na nozmawe powołano kilkudziesusciu

POWÓDŹ W CZELADZI 
spowodowana przez odwilż.

kie odprężenie sytuacji, ponieważ 
wskutek przymrozku zaznaczył się 
mniejszy dopływ wody z pól.

Ucierpiały znacznie domostwa pp. 
Koniecznego, Gąsiora, Walońskiego, 
N owa k o w akie go, Or z echo ws kie go,
przy ul. Bytomskiej, Jasika, przy ul. 
Polnej, oraz zniszczony został znacz­
nie ogród magistracki. Wczoraj za­
grożeni powodzią mieszkańcy, zarzą­
dzili we własnym zakresie środki o- 
•chronne.

Należy dodać, że onegdajsza po­
wódź, oraz szkody należy przypisać 
w znacznej mierze Magistratowi, któ­
ry z niespotykaną obojętnością przy­
glądał się, jak w ciągu całej zimy 
ulice pokrywały się śniegiem, oraz 
lodem z wody ze zdrojów ulicznych, 
o czem właśnie w numerze niedziel­
nym pisaliśmy.

ELEKTRYCZNA DEMONSTRACJA 
stanu średniego w Dąbrowie.

świadków, wobec czego Sąd podzielił ich na 
dwie grupy. Jedna z nich zeznawała wczo­
raj do późnego wieczora, druga zaś prze­
słuchiwana będzie dzisiaj.

ZEZNANIA ŚWIADKÓW.
Pierwszy w charakterze świadka zezna­

wał kierownik wydziału finansowego w Mi­
nisterstwie komunikacji p. WŁODZIMIERZ 
KNOBLEWSKI. który przeprowadzał prze­
ciwko Bednarskiemu dochodzenie dyscypli-. 
name. świadek Knoblewski oświadczył, że 
Bednarski podczas badania go przyznał się 
do wszystkiego i podał, w jaki sposób miał 
pierwsze braki w kasie. Otóż pieniądze miai 
rzekomo wydawać na leczenie siebie i żony, 
ponadto spotkały go ostatnio różne nieszczę­
ścia, które pociągnęły za sobą wielkie wy­
datki, na które pakrycia nie miał.

świadek następnie ujawnił nadużycia 
Bednarskiego innej natury, mianowicie 
sprzedawał on przez dłuższy okres czasu 
blankiety kasowe na własną rękę, pobiera-

W uł>. niedzielę około godziny 11, 
w Czeladzi uderzono na alarm... Oka­
zało się, że z powodu nagłej odwilży, 
wiele niiżej położonych domów zagro­
żonych zostało powodzią. Ulice Bytom 
ska, Rzeczna, Staszica, oraz część Mi- 
lowickiej zaroiły się wprost od łudź, 
którzy mimo święta rąbali lód, ratu­
jąc swe domostwa od zalania.

Woda przybierała gwałtownie, tak 
że już w południe wymienione ulice 
wyglądały jak rwące potoki górskie. 
Częściowo przerwany został ruch ko­
łowy i pieszy.

Około godziny 14, zaalarmowano 
straż ogniową; woda wdarła się bo­
wiem do domu Jasika przy ul. Polnej, 
grożąc zalaniem również okolicznych 
domom.

Przez dwie godziny straż pracowa­
ła, używając pompy motorowej. Za­
padające ciemności sprowadziły lek-

Z inicjatywy t. zw. stanu średniego 
odbyło się w- niedzielę w Dąbrowie 
zebranie w sprawie zniżki cen energii 
elektrycznej. Inicjatorom prawdopo­
dobnie chodziło o wykazanie, iż w 
podjętej obecnie w różnych miejsco­
wościach akcji w sprawie zniżki cen 
prądu, Dąbrowa również bierze u- 
dział.

Słowem, chodzi o demonstrację, czy 
też solidarność, gdyż praktycznego 
znaczenia zebrania podobne w Dąbro­
wie nie mogą mieć choćby z tego 
względu, iż miasto nie posiada umowy 
z elektrowiną na dostawę prądu.

Sytuację pogarsza okoliczność, iż 
sprawa zawarcia nowej umowy cią­
gnie się prawie od roku i umowa ta 
od dłuższego czasu leży w Minister­
stwie, które z różnych względów nie 
kwapi się z udzieleniem aprobaty. 
Według nowej umowy, cena prądu 
ma wynosić 50 gr., w obecnym jednak 
stanie rzeczy trudno mówić o ja kich,-

WŁADYSŁAW KYZIOŁ
jąc należne opłaty, przez co naraził sikafh 
państwa na szkodę kilku tysięcy złotych. 
Pogłoski, jakoby Bednarski brał udział w 
podobnym fikejnym napadzie jeszcze w 
przedwojennych czasach w Maczkach, gdzie 
łupem nieujawnionych dotychczas spraw­
ców padły dziesiątki tysięcy rubli, nie zo­
stały potwierdzone.

Zkolei przesłuchiwany był świadek MIŁ­
KOWSKI, b. urzędnik kolejowy, pracujący 
w magazynie stacyjnym w Dąbrowie, świa­
dek pierwszy usłyszał jęki Bednarskiego, 
dochodzące z zamkniętego pokoju i pierw­
szy też zaalarmował personel stacyjny. 
W dalszych zeznaniach świadka zachodził} 
pewne sprzeczności z zeznaniami, skłatla- 
lieini w śledztwie, wobec czego parokrotnie 
były odczytywane jego poprzednie zezna­
nia, celem porównania. Z dalszych ze­
znań świadka wynika, że był on podejrzany 
o współudział w aferze Bednarskiego i 
przez 5 dni był nawet zatrzymany. Mówiąc 
o tem świadek płacze, przyczem żali się, 
że wskutek tego posądzenia utracił pracę.

Ciekawe są zaznania POSTERUNKOWE­
GO, który dnia 14 sierpnia ub. roku pełnił 
służbę na dworcu. Zawiadomiony przez jed­
nego z kolejarzy o napadzie świadek pierw­
szy przybył do pokoju, gdzie znajdował się 
Bednarski. Ciekąwem jest zeznanie świad­
ka, że Bednarski miał luźno, związane rę­
ce, tak że mógłby sam otworzyć drzwi. 
Podczas obecności świadka w kasie, jedeu z 
obecnych fam kolejarzy przeciął sznur na 
rękach Bednarskiego nożem. Po uawobodze- 
niu rąk, Bednarski w pierwszej chwili po­
czął głośno narzekać, że zginęła mu sztucz­
na szczęka, świadek spostrzegł, że w kasie 
znajdował się tylko bilon, pieniędzy zaś pa­
pierowych nic widział. W pokoju Bednar­
skiego nie zauważył specjalnego nieładu. 
O oskarżonych Olszewskim i ICyziolc świa­
dek wie, że nie cieszyli się dobrą opinją.

Następnie zeznawało szereg innych świad­
ków, których zeznania wypadły naogół ob- 
ciążająco dla oskarżonych.

Proces potrwa prawdopodobnie jeszcze 
trzy dni.

Nikt z cierpiących
NA REUMATYZM, PODAGRĘ 

I BÓLE NERWOWE
niie powinien wątpić w możliwość swego 
uzdrowienia, gdyż j>uż wiele cierpiących 
odzyskało przy pomocy Togatu swe zdro­
wie. Tabletki Togal bowiem skutecznie 
zwalczają te niedomagania, wstrzymując 
nagromadzanie się kwasu, moczowego, któ­
ry, jak wiadomo jest przyczyną tych cier­
pień. Nieszkodliwie dla serca, żołądka i in­
nych organów. Spróbujcie i przekonajcie 
się sami, lecz żądajcie we własnym interesie 
tylko oryginalnych tabletek Togal. — We 
wszystkich aptekach. 1845

kol wiek zmianach cen i warunków 
choćby z tego względu, iż po wyeks- 
pirowaniu dawnej umowy elekt row- 
nia nie posiada wobec miasta żadnych 
zobowiązań, a nie mogąc przesądzać 
losu nowej umowy, nie może modyfi­
kować losu nowej umowy, nie może 
modyfikować cen i warunków, nie 
wiedząc, czy w ogóle i na jakich wa­
runkach władze centralne zgodzą się 
nową umowę zaaprobować.

Z tego względu słuszne było wystą­
pienie zebranych pod adresem zarzą­
du miasta, aby Magistrat wszczął sta­
rania w Ministerstwie w kierunku 
szybkiego zatwierdzenia umowy kon­
cesyjnej elektrowni na dostawę prą­
du dla miasta, natomiast wszelkie in­
ne żądania są w obecnej chwili ze 
względów formalnych nieaktualne i 
mogą być omawiane dopiero po za­
warciu przez miasta no we t umowy na 
dostawę prądu.

X DALSZE ZARZĄDZENIA W SPRA- 
WIE BEZPIECZEŃSTWA NA KOLE­
JACH. Minisifeirisitiwo komunikacji wyda­
ło ostaitnio szereg zarządzeń, mających 
na celu dalsee zapewnienie bezpieczeń­
stwa ruchu na kolejach. Po sztfwegóło- 
wem roiapoirząidizeni-u normującem ruch 
na przejazdach kolejowych, minister ko­
munikacji wydał okólnik, przypomina­
ją konieczność należytego zabezpiecze­
nia wagonów, znajdujących się na sta­
cjach kolejowych, przed staczaniem sę 
ich po pochyłościach torów. Staczanie 
się wagonów, które zltie-gają często na 
główne tory., jest przyczyną szeregu wy­
padków. Minister komunikacji poleca po 
ciąganie do surowej odpowiedzialności 
pracowników kolejowych. którzy nie 
przestnzegaiłihy tego zarządzenia.

X UJĘCIE WYTRAWNEGO ZŁOCZYŃ­
CY. W ubiegłą niedzielę na stacji w Ząb­
kowicach ujęto jakiegoś osobnika, usi­
łującego podczas wsiadania podróżnych 
do wagonów7 wyciągnąć jednemu z nich 
z kieszeni zegarek. Operacja się nie uda­
ła, gdyż właściciel zegarka p. Binder z 
Katowic %1‘odziieja ujął na gorącym u- 
Cizynikiu. Jak się okazało podczas bada­
nia. ujętym jest niejaki Józef KoóeiaMc 
z Zalbfieinzowa po-d Krakowem, karany 
już 14 razy za k-raclzieże i wliamaniia i 
poszukiwany przez władze sądowe. Wy­
trawnego złoczyńcę Osadzono w więzie­
niu.
X ESENCJĄ OCTOWĄ usiłowała one­
gdaj otruć Si.ę na polach nnałobądiżkich 
w Będzinie Otył ja Majka, lat 35, bez 
stałego miejsca zamieszkania. Powód nie 
znany. Przewieziono ją do szpitala 
watowego.
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Kurs dokształcający
DLA LEKARZY SZKOLNYCH.

Ministerstwo wyranań religijnych, i o- 
świecenia pubłiczinego organizuje w cza­
cie od 4 do 16 kwietnia rb. ku.rs do­
kształcający cliła lekarzy szkołtnych, za­
mieszkałych poza Warszawą. Kurs po­
święcony będzie sprawom fizjo»logji i pa­
tologii wieku młodzii eńczego. Oprócz wy­
kładów teOireiyczmych przewidziane są 
zajęcia, praktyczne i eenr-inarja dysku­
syjne.

Kurs organizowany przez Minister­
stwo jest powtórzeniem podobnego kur­
su, jaki odbył się w roku ubiegłym dla 
warszawskich lekarzy szkolnych. Pew­
nej liczbie kandydatów na kurs udzielo­
ne zostaną stypendlja w wysokości ko­
sztów u-tiBzym-aada w internacie nauczy­
cielskim przez czas trwania kursu, oraz 
kosztów przejazdu. Zgłoszenia przesyłać 
należy do wydziału wychowania fizycz­
nego i higjeny szkolnej Min. W. R. i O. 
P. w terminie do 10 bm.

Niepotrzebna uchwała
POMOC NA POKAZ.

W ,.Expre&ie Zagłębia “ ukazała się 
wiadomość. iż na posiedzeniu Stowarzy­
szenia kupców polskich w Dąbrowie, pod 
przewodnictwem wiceprezesa R. Ełckie­
go, omawiano sprawę przyjścia z pomo­
cą strajkującym górnikom i ich rodzi­
nom. Po krótkiej dyskusji postanowio­
no jednogłośnie, aby osoby zgłaszające 
się po jakiekolwiek datki na rzecz bez­
robotnych. górników, przyjmowane były 
przez miejscowych kupców z całą życz­
liwością i ofiarnością.

Wiadomość powyżsizą zaopatrzono w 
szumny tytuł: ,-Kupie ot w o w Dąbrowie 
spieszy z pomocą strajkującym górni­
kom". W rzeczywistości jest to tylko 
piękny gest, czy też pomoc na pokara, 
gdyż realnych -wyników podobna uchwa­
ła nie przyniesie. Jeżeli chodzi o istotną 
pomoc, to dana instytucja lub organiza­
cja zobowiązuje się jednorazowo, wzglę­
dnie przez powiem okres czasu wpłacać 
pewną kwotę na damy cel, lub też zbiera 
deklaracje wśród swych członków, ofia­
rujących dobrowolne sumy na wskaza­
ny cel. Zamiast tego, podjęto pięknie 
brzmiącą uchwałę, aby zgłaszających się 
po datki przyjmowano « całą życzliwo­
ścią i ofiarnością.

Jest to nie pomoc, lecz frazes bez żad­
nego znaczenia,, zwłaszcza., że w swoim 
czasie wspomniane Stowarzyszenie w 
konkretniejszej formie chcialo wziąć u- 
dfział w akcji pomocy bezrobotnym i w 
tym celni, zbierało deklaracje wśród 
swych członków. Było trochę zgłoszeń, 
lecz podobno bez wpływu, gdyż nie miał 
się kto zająć zbieraniem zadeklarowa­
nych sum. Pocóż więc uchwalać piękne 
wnioski, jeżeli niema z tego żadnej ko­
rzyści realnej.

Także... klijenci
W SKLEPIE GALANTERYJNYM.

W ub. sobotę o godiz. 18.50 dwaj znani 
złodzieje sosnowieccy Zygmunt Sałus 
Antoni Westerski, obydwaj zamieszkali 
przy ul. Dalekiej, zostali zatrzymani w 
sikibepie galanteryjnym Franciszka Ko­
walskiego przy nil. Nowopogońskiej w 
czasie dokonywania kradzieży.

0 bezczelności podejrzanych gości 
świadczy fakt, że gdy właściciel sklepu 
Kow.aiłski zatrzymał ich. zawiedzeni w 
nadziei zdobycia łupu rzucili się na nie­
go i rOiżbili mu okulary, poczem na do­
datek wybik 4 szyby w sklepie.

Wczoraj obaj zostali osadzeni w wię­
zieniu.

X KRADZIEŻ Z PIWNICY. Gncgdaj w 
nocy nie wykryćsprawcy skrad'1'i z piw­
nicy Bota-sa Majera w Będzinie przy uil. 
Sienkiewicza rower, ‘Wartości 150 zl. oraz 
peiwiną ilość mydła-, konfitur i miodu, 
wartości 200 zł.

WIELKI POSTĘP
W DZIEDZINIE PIELĘGNACJI ZĘBÓW.
Kamień nazębny , jest jedną z najczę­

stszych przyczyn bólai zębów. Tego niebez­
piecznego wroga naszego uzębienia zwalcza­
no do niedawna środkami mechanicziemi w 
sposób nietylko wyimagający dłuższego cza­
su, lecz także niekiedy bardzo bolesny. Do­
piero dodanie do znanej oddawna pasty 
Kalodont wynalezionego pr.zez Dr. Breaun- 
licha Sulfonicinoleatu spowodowało, że każ­
dy może usunąć kamień nazębny i zajpobiec 
jego ponownemu utworzeniu się. jeśli bę­
dzie stale nżywaił tę pastę. Stosowanie Su.1- 
foricinoleatu do walki z kamieniem nazęb- 
nym oznacza wielki krok naprzód w dzie­
dzinie nielegnacii zębów. 1850

ŻYCIE GOSPODARCZE
Szczegóły noweli do ustawy o urlopach robotników.
Złożony w Sejmie projekt noweli­

zacji ustawy o urlopach dla pracow­
ników zatrudnionych w przemyśle i 
handlu przewiduje, poza zmniejsze­
niem czasu trwania urlopów dla ro­
botników, również szereg' innych 
zmian w dotychczasowych przepi­
sach. Projekt noweli przewiduje, że 
pracownicy, korzystający z urlopów 
mają prawo do wynagrodzenia rów­
nież za przypadające dni świąteczne 
i niedziele. Minister pracy w porozu­

mieniu z ministrem przemysłu i han­
dlu będzie mógł, po zaciągnięciu opi- 
nji Izb przemysłowo - handlowych, 
oraz orgamizacyj zawodowych pra­
cowników i pracodawców, zawieszać 
przepisy ustawy o urlopach, jednak 
na okres nie dłuższy, niż 1 rok kalen­
darzowy. Umowy zbiorowe zawarte 
z pracownikami mogą zawierać po­
stanowienia, wyłączające stosowanie 
urlopów, przewidziane w ustawie.

Zniżenie opłat od samochodów.
Rada ministrów uchwaliła nowe 

stawki opłat od wagi pojazdów me­
chanicznych. Stawki te, w stosunku 
do obowiązujących w okresie budże­
towym 1931-32, są zniżone i wynoszą:

1) Od samochodów osobowych pry­
watnych po 40 zł. od 100 ikig. wagi 
własnej. 2) Od taksówek po 55 A. od 
100 kg. wagi własnej. 3) Od autobu­
sów po 36 zł. od 100 kg. wagi, własnej. 
4) Od samochodów ciężarowych lub 
traktorów, służących dla własnego 
użytku właściciela — po 52 zł. od 100 
kg. wagi. 5) Od samochodu ciężaro­
wego lub traktora zarobkowego, po 
40 zł. od 100 kg. wagi własnej. 6) Ód 
anotocykła bez przyczepki 50 zł. rocz­
nie. 7) Od motocykla ż przyczepią 
75 zł. rocznie.

ODPOWIEDZ PO 12 LATACH.
Niejaka p. J. A. Uklejska wniosła 

w roku 1920 podanie do Ministerstwa 
skarbu w sprawie emerytury.

Dnia 5 lutego 1932 r. Min. skarbu 
wystosowało do niej pismo treści na­
stępującej.

Warszawa, dn. 5.11 1952 r.
Mln-iis t e rs-t w o ska r bu 

Nr. D. VIII 118 (2) Em.-52.
Do Pani Julj.i A polon ji Ukłejokiej 
w Warsizawie, Marszałkowska 9.

W związku z kwesdjonarjiiszem, złożo­
nym. w roku 1920 do głównego urzędu lik­
widacyjnego w sprawie należności z tytułu 
emerytur i wkładów emerytalnych, kolę jo-

Kronika go
AKCJA KU PODNIESIENIU SADÓW- 

CTWA. Polski Związek posiadaczy sadów 
będzie prowadził w roku bieżącym wśród 
swoich, członków akcję sadzenia diaewek 
owocowych, zapoczątkowaną na jesieni r.ub. 
Związek zabiega o kredyt na zakup drze­
wek owocowych w Państwowym. Banku 
rolnym i komunalnych Kasach oszczędno­
ści poszczególnych powiatów. Będzie to 
kredyt 3-letni, lub conajmniej jednoroczny 
niskoprocentowy. Poza akcją sadzenia drze 
wek, która będzie przeprowadzona za po­
średnictwem fachowych instruktorów, Zwią­
zek będzie roztaczał opiekę nad założone- 
mi sadami: Związek zapewnił sobie dosta­
wę dinzewek z najpoważniejszych szkółek 
krajowych, należących do Polskiego Związ­
ku wytwórców drzew i krzewów.

POZNAŃSKI BANK ZIEMIAN wystąpił 
do sądu z podaniem o odroczenie wypłat. 
Jako powód podano niemożność upłynnie­
nia kapitałów, które Bank’ rozprowadził w 
formie kredytów krótkoterminowych dila 
rolnictwa. Z drugiej strony raptownie za­
częła spadać ilość wkładów, których stan 
ostatnio wyrażał się sumą 1.144.000 zl. Wy; 
cofanie wkładów uniemożliwiło Bankowi 
regulowanie swych zobowiązań.

AUTOBUSY CZĘSTOCHOWSKIE. W o 
statuach czasach Częstochowa .postanowiła 
oddać miejską komunikacje w dzierżawę 
na przeciąg lat 6 T-wu samochodowemu 
„Citroen11 w Warszawie. Ponieważ komuni­
kacja autobusowa w mieście tak rozległem., 
jak Częstochowa, ma niezwykle ważne 
znaczenie, przeto mieszkańcy z zaciekawie­
niem czekają, czy nowe autobusy staną na 
europejskim poziomie.

KRONIKA ZAWIERCIA.
Krowa za 8 zł.

W tych dniach we wsi Wiesiólika. gm. 
Rokitno Szlacheckie, u mieszkańca tejże 
wsi niefjąkie;go Mateusza Kozła odbyła 
się wieltk-a, a je&zicize więcej znamienna 
ja<k na- dzisiejisze czasy licytacja, na któ­
rej sprzedana została band z o ładna kro­

wa, wartości około 200 zł. za cenę... 8 
złotych.

Podobno miarodajne czynniki wydały 
już jakieś rozporządzenia zabraniające 
komOirnkom sprzedawania mienia ludz­
kiego za bezcen.

X POŻAR. W uib. sobotę o ogdz. 9.50 
■wieczorem w fabryce Krawczyk i S-ka 
w Za-wieirciu wylbuchł pożar, który tylko 
dizięki ternu, że w porę został za-uważo- 
ny DTizez stiróżv mocaiych fabryki, ao&tał

pirze-z nich w zairodku stłuimioiiy. Pożar 
powsta’1' naskuitek sidaieigo rozgrzania się 
ciachu nad stojącym w tern miejscu ma­
łym kópulak-em, który -wśród d.nia byi 
zbvt roasraantw. Na inieiisce wypadku.

O ile pojazdy opatrzone są obrę­
czami nie pneumatycznemi, a masyw­
nemu gum.owemi, stawki wyżej wy­
mienione podwyższa sic o 50 pr., a je­
żeli żeilaznemi — 100 proc.

8) Od przyczepek do pojazdów me­
chanicznych opłata wynosi tyleż, co 
od odpowiedniej kategorji pojazdów 
mechanicznych.

Pozątem minister robót publicz­
nych wprowadził zmiany w instruk­
cji w sprawie biletów, jakich uży­
wać powinny przedsiębiorstwa prze­
wozowe, uiszczające opłatę na rzećz 
państwowego funduszu cl rogowego od 
rzeczywiście sprzedanych biletów, o- 
raz w sprawie obliczenia ryczałto­
wych opłat na rzecz tegoż funduszu.

wych. Ministerstwo skarbu komunikuje, że 
należy dodatkowo .nadesłać, o ile Pani i 
dzieci nic pobierają emerytury:

1) dowód obywatelstwa polskiego Parni i 
dzieci.

2) akty urodzenia dzieci,
5) akt ślubu.
4) dokument, stwierdzający wysokość 

wkładów.
Za naczelnika wydziału 

Z. Dzi ew.anowiski 
radca ministerjalny.

Niestety. interesantka nie mogła 
przedłożyć dokumentów, gdyż przed 
kilku laty- zmarła.

spodarcza.
ŚLEDZIE POLSKIEGO POŁOWU. One- 

gdaj nadiszedł do Gdyni na polskim statki. 
„Chorzów'1 trzeci transport śledzi z poło­
wów polskich rybaków na Morzu Półinoc- 
nem. Transport ten m ynos.il 1000 beczek pet 
nych i 1000 beczek małych. — Śledzie zo­
stały złożone w składach.

URUCHOMIENIE NAJWIĘKSZEJ W 
śWIECIE BEKON!ARNI. W Brodnicy (na 
Pomorzu) uruchomiona została bekoniarnia 
wybudowana na wzór najbardziej nowocze­
snych bekoniarni duńskich i amerykańskich 
Fabryka może przerobić 5500 sztuk trzody 
chlewnej tygodniowo. Jest to największy 
z tego rodzaju zakładów, istniejących do­
tąd w Polsce.

Z giełdy warszawskiej.
CEDUŁA Z DNIA 7.5.

AKCJE: B.amlk Polski 85.00, Siła i świa­
tło 30.00, Cuk-ier 17.50, Lilpop 14.50, Mo- 
dirze-jów 5.25, Norbllibi 17.00, Ostroiwiec- 
kiie 50.50, Rudziki 4.75, Staracho:wiice 6.00. 
Parowozy 40.00.

PAPIERY PAŃSTWOWE: 5 proc. po>ż. 
budowlana 56.00, dodaróydka 47.25, 6 prc. 
poż. dolarowa 58.00. 7 proc. poż.. staibiłz. 
57.75, 4 proc. poż. iinwest. 92.00, 4 i pól 
proc. Ziem. Kred. 40.75.

DEWIZY: Beuil-n 211.85, Hola-ndja 
559.50, Londyn 31.40. Paryż 55.11. Praga 
26.40, Szwajcar ja 172.60. Włochy 46.44). 
dolary 8.885. 

przybyły zaalar-niowamc straże miejska 
i fabryki szklą, z których jedynie straż 
i nu e j; • k a d okoń a ła ogi ędz iu zl o-kadiziowa- 
nego ognia.
X ZEBRANIE B. ROBOTNIKÓW TAZ. 
W ziw.ąZiku z częściowem urucho-niienieun 
nek-óirych oddziałów fabryki TAZ.. w 
u Legią niedzielę w sali Domu lu dowe­
go odbyło się zebranie byłych pracow­
ników tejże fabryki, zwołane przez 
związki zawodowe: chrześcjańsiki, klaso­
wy, euperowiski i frakcję rewolucyjną. 
Dyrekcja fabryki TAZ. pirzy uruchomie­
niu fabryki pre-yjąć ma clo pracy zale­
dwie około 150 tkaczy, którym jednak 
proponują pracę na czterech krosnach, 
co według opitnji tkaczy, nie przyczyni 
s-:ę do zmniejszenia bezrobocia. W re­
zultacie zebrami wy po-wiedzieli się prze 
c i»wko zairiządize niu fa>brylki.
X KRADZIEŻ. Kołin Neteil, zamieszka­
łej przy ul. BlanOwskiej 16 onegiclaj nie- 
wyikd-yci spraiwcy skradli z zamknięte­
go mieszkania zł. 40 gotówką oraz bie­
liznę damską i cały szereg innych przed­
miotów. wartości 300 zł.

Kronika Olkuska.
X ECHA REKOLEKCYj W OJCOWIE. 
Donosiliśmy już o rekolekcjach, urzą­
dzonych w Ojcowie z końcem lutego rli, 
ttairamem Stowarzyszenia młodzieży pol­
skiej męskiej i żeńskiej. W związku z 
reko-LeikiCja,m.i komunikuje nam Katolic­
ka Agencja publicystyczna (KAP): „Za­
notować mus i my dość dziwne i nie ocze­
kiwane zainteresowanie się rekolekcjami 
•powyższemi ze strony policji państwo­
wej, która, jak nam donoszą, szczegóło­
wo wypytuje byłych rekolektantów i ich 
rodziców, o ozem mówiono na naukach, 
kto mów7?l, za czyje pieniądze się to od­
bywało itp. Trudaio się łudzić nadzieją, 
że zainteresowanie to wynika z uczuć 
katolickich fumlkcjona.rjuszów PP., pra­
gnących zebrać -linformacje dla zorgani­
zowania •włas.nyRoh rekolekcyj tego ro­
dzaju. O ileż łatwiej i prościej byłoby 
w tym wypadku zwrócić się do władz 
duchownych, którelby napewno pomocy 
swej z głęboką radością udzieliły.
X Z OŚRODKA ZDROWIA. Ruc-.h cho­
rych w ośrodku zdrowia Towarzystwa 
przeciw-gnużlicjzego w Olkuszu przedsta-' 
■wiał’ się w ubiegłym miesiącu jak na­
stępuje: silan chorych jagliczych ze 
sityczinia 55 osoby, w ulb. miesiącu zgło­
siło się. 15 chorych, ukończyło leczenie 
5 osób. Opatrunków chorym jagliczym 
udzielono 197. Wywiadów* u chorych na 
jaglicę dokonano 19. Stan chorych gruź­
liczych ze stycznia — 159 osób., w kutym 
.zgłosiło się 17 osób. Przychodnia czynna 
była 24 dni, w którym to okresie udzie­
lono porad 57 chorym. Odwiedizón do­
mowych przez pielęgniarkę 59. W ciągu 
■kutego dokonano 40 naswdetłań lampą 
kwiarcową, 14 zastrzyków domięśnio­
wych, 3 zastrzyki dożylne i 5 badań 
■plwocin. Stan finansow y w dalszym cią­
gu zły, wskutek zmniejszenia się docho­
du %e składek członk0'w>kich. Ośrodek 
prowadzi się z ‘wyisiłkicm w nadziei o 
trzymania subwencji z ^vojewództw7ia, o- 
iraz subsydjum Kasy chorych.
X CO OZNACZA NR. 1554? Pod adre­
sem Magistratu m. Olkusza nasi czytełnii- 
c-y kierują zapytańi-e, co oznacza czysty 
arkusz papieru, wstawiony za siatkę ta­
blicy ogłoszeniowej przy Magistracie, 
zaopatrzony nr. 1534 z podpisem zastęp­
cy komisarza? Cały tekst prawdopodob­
nie jakiegoś ogłoszenia wypełzł od słoń­
ca, żaniim mieszkańcy miasta mogli się z 
nim zapoznać. Należałoby go zatem po­
wtórzyć, możliwe bowiem, że zawiera 
on jakieś polecenie, za którego niewy­
konanie grozii się grzywną, jak to miało 
miejsce z podatkiem od szyldów. Kupcy 
olkuscy, których to og-loszenie dotyczy­
ło, tekstu nie zauważyli wskutek podob­
nego wypełznięcia liter i narazidi się na 
scysje z Magistratem i sądy z tego po­
wód u.
X Z OLKUSZA DO AYOŁBROMIA. IV 
numerze niedzielnym pisaliśmy o trzech 
łazikach: Grondlkowskim, Powązce i Ża- 
bowekim, upominających się w Olkuszu 
natarczywie o dai^ki w zamożniejszych 
domach. Osobnicy ci zamierzali ■wyje­
chać do Kielc; lecz wysiedli... w Wolbro­
miu. Tam rozpoczęli wędrówkę po do­
mach. siejąc postrach w7śród spokojnych 
mieszkańców tego miasta, jak się do­
wiadujemy, tamtejsza policja załatwiła 
sę z nimi w ten sposób, że wsadziła ich 
do pociągu, idącego w stronę Zagłębia. 
Natarczywi łazikowie ODuścili tvm ra­
zem niow. Olkuski.

ynos.il
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Z całej Polski.
ZBIOROWA AKCJA ZA OBNIŻKĄ 

KOMORNEGO.
Związki lokatorskie w- Warszawie wy­

sunęły projekt zbiorowych peityeyj mie­
szkańców- ni. Warszawy o obniżenie ko­
mornego', a to w związki z ogólnym kry­
zysem. W najbliższych dubach ma się 
rozpocząć akcja zbierania podpisów pod 
mcmo.rjał, który będzie przedłażony 
czynunikom nządowym. Związek zapowia­
da, że w tym swego rodzaju plebiscy­
cie za obniżką komornego .wypowie się 
ćwierć mii jena lokatorów i eubtokaito- 
rów’ stolicy.

TAJEMNICZE MORDERSTWO 
DZIAŁACZA LITEWSKIEGO.

Wśród tajemiiiiicizycli okoliczności na 
granicy litewskiej koło miejscowości 
Łoździeje zamordowany został w ewo 
jem miesizikaniu b. działacz litewska1, 
Kownas. Kownasa znaleziono w jego 
niesakaniu nieżywego. W sercu jego 
1‘kiwiił sztylet. Zawiadomione władze 
policyjne' zarządziły dochodzeni, które 
dotyichcaas nie dały rezultatu.

ARESZTOWANIE ZAMACHOWCÓW.
Aresztowali zostali w Warszawie 

sprawcy zamachu bombowego na tram­
waj, którego dokonano 20-go lostaopada 
roku ub., późnym wieczorem w zwązikiu 
ze airejlkiem. tramwajowym. Rzucono 
wówczas, pod tramwaj granat wojiskowy 
a dużej sile wybuchowej, który spowo­
dował ciężkie .poranienie trzech osób 
i lżejsze kiilkrainasita osób. Policja usta­
liła, że siprawcą zamachu był roboitnak 
Ryszard Szydefeki, który miał dwu 
wspólników Bajewekłego i Jakubiaka. 
Wszyscy trzej zostali aresztowani i sta­
ną przed t aulom, oskarżeni o usiłowanie 
zabójstwa przy pomocy środków wybu­
chowych. Artykuł ten grozi karą śmier­
ci.

ZGON 116-LETNIEGO STARCA.
W Zakluczynśc w pow. Krotoszyń- 

slkim amadł oSitaitiMO jeden z najstar­
szych mieszkańców Wielkopolski',. Stani­
sław Czyżyński, liczący 116 lat. Ś. p. 
Czyżyński brał udział w walkach o nic- 
podległość w ubiegłym stuleciu.

PIES PRZEMYTNIKIEM.
W nocy z czwartku. na piątek ub. ty­

godnia został schwytany przez policję 
w poibliiżu Krzepic — pies (rasy willk- 
owczarek), który, jak się okazało wytre­
sowany brył na... praemytoika. Do schwy­
tanego psa przywiązane były paczki z 
tytoniem wagi .przeszłó 4 kłg. Pies prze­
bywał bardzo często znikną sobie dłuższą 
drogę. Na widok ludni obcych umykał. 
W doehodizemu stwierdzono, że pies był 
własnością zawodowego przemytnika.

HANDEL NIEMOWLĘTAMI.
Niejaka . Szczypińska Władysława, z 

zawodu krawcowa zamieszkała w War­
szawie, umieszczała w różnych pismach 
ogłoszenie, że prżyjimie za cenę 50 zło­
tych dzieci na 'wychowanie, Prócz tego

Szczypińska przychodziła pod kliniki 
położnicze i proponowała matkom odda­
nie dzieci na wychowanie. Chętnych nie 
brakło i interes świetnie prosperował. 
Szczypińska dzieci nigdzie nie umiesz­
czała, a poiprositu zgłaszała się do komi- 
sairjaitów i oznajmiała, że zinalarfa daiec-

ko na ulicy. Dzięki przypadkowi cala 
sprawa wyszła na jaw i Szczypińską 
aresztowano. Znaleziono przy niej Blok 
z adresami matek i spis. dochodów, z 
którego wynika, że Szczypińska zawar­
ła około 500 podobnych tramzakcyj.

ŚNIEG W JEROZOLIMIE.
Miasto omal me zwarjowało.

Zdecydowane wystąpienie prezydenta Finlandji, otrzeźwiło lappowców, którzy wstrzy­
mali swój marsz na stolicę i częściowo wrócili do domów. U góry: żandarmerja połowa 

kontroluje autobus, u dołu kuchnia połowa wojsk rządowych na saniach.

Przez jeden dzień miała Jerozolima 
wygląd zbiorowiska ludzi niespełna 
rozumu. Powodem, który rozpętał te 
senne miasto, był... śnieg. Śnieg, pada­
jący przez dzień cały bez przerwy, 
zginający swoim ciężarem palmy i 
nadający południowemu temu miastu 
niezwykły charakter.

Kilkanaście tysięcy ludzi, w tem 
cała młoda generacja, widziało śnieg 
po raz pierwszy w życiu. Dzieci na 
widok tego fenomenu sprzeczały się 
czy to sól, cukier czy kwiat 'migda­
łowy tak ubielił miasto. Ale szybko, 
wiedzione instynktem, doszły do świa 
domości, że z tego zimnego materjału 
można robić kule i bombardować nie­
mi przechodniów.

To też miasto przeżyło jednodnio­
wą, bezustanną walkę na kule śnież­

ne. w której brały udział dzieci aż 
do osiemdziesiątego roku życia. Bom­
bami śnieżnemi atakowano przeważ­
nie dziewczęta, wielbłądy, żołnierzy 
i policję. Pociski były rzucane i z da­
chów7, a policja, nie przygotowana 
na tego rodzaju natarcie, wycofywa­
ła się pośpiesznie z ulic.

Śnieżyca miała i niemiłe skutki. 
Przedewszystkiem zabrakło wody, 
bo tanki z wodą, stojące na dachach, 
zamarzły przy 3 stopniach mrozu, 
temperaturze zgoła tam niesłychanej. 
Zawieja śnieżna wstrzymała cały 
ruch kołowy. W mieście, po domach, 
wybuchła panika. Pozamykano skle­
py i nie opuszczano mieszkań.

Największa panika ogarnęła ba­
zar, który zamknięto. Dotkliwe zi­
mno dało się wszystkim we znaki,

gdyż domy mają cienkie ściany, ok­
na są prowizoryczne, nie podwójne 
i oprócz piecyków naftowych nią 
znane tam są inne instalacje ogrzewa­
nia mieszkań.

Rseczy ciekawe.
CHŁOPIEC CZY DZIEWCZYNKA?
W Chinach przyjmują z honorami tyl­

ko liioworodiki rodzaju męskiego, chope? 
bowiem komtyinuują tradycje faw-Mjne 
i onii tylko mają prawo składać cześć 
przodkom. Dziewczynki traktuje się nie- 
chętniie. Dwaj sprytni awanturnicy, 
Amerykanie, post ano widii wy wysikać sy­
tuację i zarobić grubo na przesądach 
Chińczyków. Rozesłali ogłoszenia do 
w&zy&tkich pism chińskich tej treści, iż 
c-prizeidają za cenę 2 dolarów' meksykań­
skich cudowny eliksir własnej produkcji 
(50 piroc. wody destylowanej, 50 proc-l; 
wody zwyczajnej), który gwarantuje 
przyjście na świat chłopca. Gdylby eksipe 
ryunent się iuie udał i na świiat przy^Ia 
dziewczynka, wynalazcy zwrócą wpłaco­
ne doila-ry. W ciągu dwóch lat przedsię- 
biorsthwo prosperowało znakomicie, for­
tuna Amerykanów rosła jak na droż­
dżach. Aż wreszcie wdały aię w to wiat, 
dze i zakazały sprzedaży cudownego spe^ 
cyfiku.

KRYZYS W HOLLYWOOD.
W r. 192" ateliers filmowe w Holly­

wood dawały pracę i zarobek 350.597 
osobom, w łiaitach następnych. liczba ta 
spadała stopniowo i w r. 1931 wyniosła 
już tylko 189.589 osób. Dziennie praco­
wało w r. 1931 przy produkcjii filmów 
606 statystów, którzy otir.zymyivval‘.i po 
9 dolarów na osobę. Z ogólnej Idciaby 
189.589 osób przypadató na mężczyzn 
119.883, kobiet — 62.897 chłopców —•
4867 i gi-rlsów — 1945.

PAŁAC CESASKI HOTELEM.
Słynny pałac Ach.iłilejon, na wyspie 

Korfu, zbudowany sweg-o czasu dila ce» 
sanzowej a-uistrja&kiej Elżbiety i słirżą- 
CY Kił za rezydencję letnią, po tragicz­
nym zaś zgon.ic ceSauizoiwej nabyty ,pr®eE 
cesarza Wiiilhełma II i również często 
zamiesizikiiwainy przez niego podczas 
wywczasów letnich, grecki państwowy 
urząd turystycizny postainoiwił obecnie 
pinzerobić na pierwszorzędny hotel dla 
turystów, odwiedzających Kortu., wsku­
tek bowiem iwieillkiej, wojny palllac ten 
przeszedł na własność państwa greckie­
go.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
Klemns Feliks: Prosimy zwrócić się 

do którejś z większych. księgarń w War­
szawie.

P. Waldy Dankin — Olkusz? Chłopiec, 
nad którego losem Pan się rozczulił, jest 
z-nanym ,.łazikiem'', jakich wielu poeta* 
da każde wtęksże środowisko. Jest zna­
ny jako Stefek, mie mogący zagrzać ni­
gdzie miejsca. P. Wanda St. bucików mu 
nic dała, bo nie miała-.

JOSEPH GOLLOMB. Przedruk wzbroniony.

MMMM
(THE SUBTLE TRAIL). 

Przekład autoryzowany z angielskiego.
44 -----

— Pan Boss sic pyta, czy zechce parni pnzyjąć 
w swojem biurze szefa wiadomej agenieji? Jeżeli 
tak, to prosiłby o naizrw:zenie godziny.

Gaił zastanowiła się nad temi słowami i do­
szła do pi-zekonainia, że wydantec musdał powtó­
rzyć dosłownie polecanie Galia i że pomimo swej 
dyskrecji, nie wiediział mic więcej. Słowom, że ode­
grał tylko rolę telefonu.

A zatem Gałt kazał jej wezwać szefa Agencji 
Deana. Czy to zmaiozyło, że i on się u miej stawi?

— Proszę powiedzieć panu Bassowu, że mogę 
przyjąć wiiadomego szefa tułaj, o piątej-

— Dziękuję pand! Do widzenia!

Mieszkańcy domów, sąsiadujących ze szpita­
lami, są przyzwyczajeni do scen smutnych przy­
jazdów i odjazdów. Trzypiętrowy budynek, pnzed 
którym zastrzelono Wyskrobka, uchodził w całej 
okolicy za prywatny szpital dr. Stefana Bnaddisha.

Toteż nikt się nic dziwił, gdy tego popołudnia 
zatrzymała się przed nim karetka pogotowia, 
a z domu wyszedł Ito i ktoś drugi, dźwigając ru­
chomą postać, owiniętą w prześcieradło,

Nosze wstawiano do karetki, Ito wrócili do 
domu, dmuai sanitariusz zatai mioisce obok szofe­

ra i auto ruszyło wolno przez miasto.
Ale wewnątnz zamikniiętej karetki nieboszczyk 

zniecierpliwił się i odireucil prześcieradło.
Karetka wjechała do gairażu, widocznie coś 

się popsuło. Ale mechanik zaradził szybko biedzie, 
bo w kwadrans później karetka wyjechała zpo- 
wrotean na ulicę, ale już bez pasażera.

W biurze Galii siedział gruby jegomość z gło­
wą cizłowieka czynu i szybkiej orientacji. Sekre­
tarz zaanonsował go, jako pana — Denna, szefa 
Agencji Denna. Gaiil załatwiła się z mian krótko.

— Wezwałam pana, pani Dean — rzekła ■— 
w celu dowiedzenia się od paina, dlaczego mi są 
potrzebne usługi pańskiej agencji.

Dean potrząsnął głową i odparł tanem grze­
cznego żalu:

— Przykro mii, ale muszę od pani zażądać, że­
by nam pani uwierzyłana słowo. Może to brzanii 
zarozumiale i niegrzecznie, ale incydent z taksówką 
daje nam do myślenia, że grozi pani większe nie­
bezpieczeństwo, niż się to wydaje. Powiem tylko 
tyle: „Jeśli się przekonamy, że nasze obawy były 
mylne, to powiemy to pani i nie zażądamy zapła­
ty za naszą robotę, choćby miała się przeciągnąć 
nie wiem jak długo.

— W porządku — rzekła Gaił.
— W takim razie nie będę zabierał parni wię­

cej czasu — rzekł Dean, r— Od czasu do czasu 
przyślemy pani jakieś ostrzeżenie, ale poza tem 
nie będziemy się narzucać. Do widzenia pani!

— Do widzenia, panie Dean — odparła Gaiil. 
Po wyjściu detektywa uchylone nieco drzwi 

stalowej skarbnicy Dułkowuiiika Gramrera otworzy­

ły sic na oścież i wyszedł z nich Gałt. Czegoś się 
dowiedział, bo poznał w Deanie grubego jegomo­
ścia, który wsiadł w Albany do pociągu pośpiesz­
nego razem z C. B. Allenem i później rozmawiał 
z nim w wagonie obeserwacyjnym, tak jakby się 
dopiero poznali.

— No? — zapytała Gaił. — Czy kiedy widział 
go pan?

Galt ruszył ku drzwiom.
— Nie odpowiedział, kładąc rękę na klamce- 

— Ale niech go pani słucha.
I wyszedł, jak zwykle baz pożegwania.

ROZDZIAŁ VI.

Nowa przynęta.
W pół godziny potem maszerował ufeą w to- 

warzystwie inspektora policji i komisarza swego 
okręgu, rozprawiając z nimi donośnym głosem. 
Już zapadł zmierzch, ale pomimo to dwa Hiundu-, 
ry policyjne były bardzo widoczne i przecl-iodnlie 
oglądali się na trójkę, zaintrygowani, kim był ten 
cywil i dlaczego szedł pod eskortą.

Nie znał ich, amii oni jego. Spotkał ich na uli­
cy. Szli w tym samym kierunku co on, a potrzebo­
wał eskorty. Wracał do szpitala dr. Stefana Bnad- 
disha, a nie chciał urządzać drugiej takiej kome- 
dji, jak z^ wyjazdem karetką, Ale zależało mu na 
bezpieczeństwie. Poza tem chciał z jakiegoś powo­
du, żeby ewentualny szpieg widział go wchodzą­
cego do szrńtalia.

D. e. b.
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NASIONA SRS
WARZYWNE, KWIATOWE I GO­
SPODARSKIE z pierwszorzędnych 
plantacyj krajowych i zagranicznych, o naj­
wyższej sile kiełkowania poleca 1549 

EDMUND RIEDL
SKŁAD NASION, 

LWÓW, RUTOWSKIEGO 3. 
Cenniki szczegółowe wysyłam na żądanie.

OODJZENIA
KUPNO

i SPRZEDAŻ

DO SPRZEDANIA 
sklep świeżo odnowio­
ny przy ul. Pi-łsud- 
s k i ego. W i ado mość w 
sklepie przy ul. Dale­
kiej Nr. 18. 1’81

DYWANY 
perski Teheran 2x5, 
smyrneński 4 i pół na 
5 i pól okazyjnie do 
sprzedania. Oferty d.o 
Administracji ,.K. Z.‘‘ 
pod „dywany11. 1747

CAŁE ZAGŁĘBIE MÓWI TYLKO O TEM, 
że k pośród wszystkich białych tygodni najszerszy 

rozmiarem i najtańszy w cenach jest

BIAŁY TYDZIEŃ

CZOPKI WEM050IDALNEGASEOaE60^ifŁ?wl

GARNITUR 
klubowy skórą kryty 
okazyjnie sprzeda —

C em 1 ralino- Uni we rsad - 
ny skłaid mebli no­
wych i Ulżywarnych B. 
Blołniewiski, — Sosno­
wiec, 5-go Maja 7. 
_______________ 1855

ŚWIEŻE 
nasiona poleca skłaid 
apteczny u Piaskow­
skiego, Zawiercie, ul.‘ 
Piłsudskiego 5. Dla 
kółek rolniczych, o- 
grodników i handlują­
cych ustępstwo. 1851

NAUKA
I WYCHÓW.

MATURZYSTKA 
udziela korepetycji w 
zakresie 8 klas gimna 
zjuim. Wiadomość:

Jśarrjer Zachodu i “ —- 
Będzin. 1841 I

LOKALE

W FIRMIE 1567

NATAN ABRAMCZYK
SOSNOWIEC, MODRZEJOWSKA 23.

1.15 Pończochy damskie
3.35 Rękawiczki

Koszule damskie dzienne od zł. 1.15 
Koszula damskie nocna
Koszule męskie 
Skarpety męskie

>» w
„ „ 3.95 
„ „ 0.45

od xł. 0.95
» 0.95 

o „ 2.25 
„ „ 3.95

Reformy jedwabne 
Kombinacje jedwab.

PROGRAM RAD JO WY
KATOWICE.

WTOREK 8 MARCA 1952 R.
11.58 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marjackiej. 12.10 — Koncert z płyt gramo­
fonowych. 15.10 — Komunikat meteorolo­
giczny. 15.15 — Komunikat gospodarczy 
15.25 — Muzyka. 15.40 — Pogadanka rol­
nicza p4. „Jak sobie pomóc w pracy kon­
kursowej przysposobienia rolniczego — 
sposoby samokształcenia1' — wygi. inż. 
Stefan Wyrzykowski. 15.55 — Muzyka.
14.00 --- Pogadanlkę rolniczą p.t. ..Radjo u 
rodnika41 — wygł. inż. Zygmunt Kobyliń­
ski. 14.15 — Muzyka. 14.20 — Pogadanką 
rolnicza p.t. „Zakończenie kursów ..Radjo- 
wego uniwersytetu ludowo - rolniczego'1. 
14.55 — Muzyka. 15.05 — Interinezizo mu­
zyczne. (5.15 — „Chwilka lotnicza”. 15.-25 
Odczyt z cyklin dda ma turzy sów szkół śred­
nich (Dział „Biologja11) „Ciągłość życia na 
ziemi" — wygł. prof. Stani-sław Sumiński. 
15.50 — Program dla najmłodszych i dzie­
ci starszych, a) Opowiadanie inż. A. Pasz­
kiewicza p.«t. „Mój czarny lokaj Jose" (wra­
żenia z Afryki), b) Obrazek pióra Ben. 
Hertza p.t. „Coś tam w losie huknęło1'.
16.20 — Odczyt z cyklu dla maturzysto u 
szkół średnich (Dział „Historja") „Religja 
starożytnych’1 — wygi. prof. Bolesław L)n 
nikow-ski. .16.40 — Koncert z płyt gramofo­
nowych. 17.10 — „Rainer Maria Rilke11 (w 
rocznicę zgonu znakomitego poety). — wygi, 
d yr. Wi.toid I- Iuiiewiez. 17.55 — Popołudnio­
wy koncert symfoniczny w wykonaniu or­
kiestry Fiłharmonji warszawskiej. 18.50 — 
Rozmaitości. 19.05 — Odcinek powieściowy.
19.20 — Olga Ręgorowiczowa: „Greckie 
tragedije Wyspiańskiego11. 19.40 — K-otmuni- 
katy ąpońtow-e. 20.00 — Feljeton p.t. ..ży­
cie gwiazd1' — wygł. p. Jeremi Wasiu-tyń- 
sk.i 20.15 — Koncert popularny. 21.55 — 
Skrzynka pocztowa techniczna. 22.10 — 
Koncert poświęcony utworom dawnych mi­
strzów. 22.45 — Koinnunikat meteorologicz­
ny. 22.55 — Muzyka taneczna.

PIANINO
czarne, dobre do nau­
ki sprzedam 450 zł. — 
Wiadomość: Będzin,,
Małachowskiego 9, — 
Kagan. 1842

ZAKOPANE 
wiilda nowa 11 pokojo­
wa. nowoczesne urzą­
dzenia za 44.600 zl. na 
.spłaty na 5 lata. Wia­
domość: J. Kubiński, 
Z kopa ne, Biuro Ogło­
szeń. 1849

POKOJE 
kawalerskie pojedyn­
cze do wynajęcia mie­
sięcznie. Wiadomość: 
Zawiercie, 5-go Maja 
17. Hotel Polski. 1755

ODNAJMĘ 
ipokój i-iiteligeutnemu 
spokojnemu panu nie- 
dirogo. z oddizielnem 
wejściem i używalino- 
ścda łazienki. Leszno 
11 m. 5. 1788

POKÓJ
u meblowany do wy­
najęcia od zaraz. So­
snowiec. Piłsudskiego 
16 m. 15. 1760

5 POKOJE
z kuchnią, wygodami 
tanio od zaraz do wy­
najęcia. Pawlik, Ro­
botnicza Nr. 1; 1742

ROŻNE

OSTRZEGAM 
przed nabyciem we­
ksla terminów7ego z 12 
września 1950 reku na 
200 zł., który jest na 
połowę wpłacony. - 
F ranciszek Tomaszów 
ski. 1852

SOSNOWIEC,
UL. ORLA 11

tel. 4-58

TELEFONY N0MAD0W.
Telefon w pu/zeino-śnym n-aunięż-e otrzy­

mają wkróbce latpońc^ypy, zaniie^zkuja­
cy póflln-ocine obszary Szwecji. Lapończy­
cy wędrują wraz ze swcni: stadami 
renów- w poszukiwaniu dobrych pas- 
bwiiek, a jako pc-aiwidziwi noan-adzi nF-ewz- 
kają w przenośnych nam-ioitach 
cały rok. Ponieważ na ty-cli obszarach, 
oddailonych od środków kuilitiiiiralinych : 
podbiaiwionych weiziedkiej (komunikacji, 
żyje jednak kiiikadizie&iąt tysięcy lapoń- 
Ozyikóiw, .nząd. fczsweidziki postanowił urzą­
dzić: sieć telefonów7-, palowych, która po­
łączy ze sobą posizczęgóflme osiedla wę­
drownie, ' tialk, itż w każdym namiocie bę­
dzie aparat telefoniczny.

KINO 
„ZAGŁĘBIE” 

1249 DAWNIEJ 
Kino-Teatr „UDZIAŁOWY*

NADZÓR SĄDOWY NAD FIRMĄ WARSZTATY MECHANICZNE 
■mmmmmm WŁADYSŁAW PAJĄK i S-KA 
W DĄBROWIE GÓRNICZEJ Piłsudskiego 17. ommbsm

Na zasadzie art. 50 Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospo­
litej Polskiej x dnia 23 grudnia 1927 r. (Da. Ust. Nr. 3) 28 pos. 20) 
Nadzór Sądowy nad firmą Warsztaty Mechaniczna Władysław Pa­
jąk i Ska podajo do ....... ~
dowego, Sędzia Handlowy Konatanty Faryaszewskl wyznaczył ter­
min Ogólnego Zgromadzenia wierzycieli firmy Warsztaty Mechanicz­
ne Władysław Pająk i Ska na dzień 15-go marca 1932 r. o godzinie 
10-ej rano w gmachu Sądu Okręgowego w Sosnoweu ul. Piarwsze- 
og Maja 1. W Ogóleem Zgromadzeniu mają prawo wziąć udział 
wszyscy wierzyciele wpisani na listę przez Nadzór Sądowy. Porząd­
kiem obrad Ogólnego Zgromadzenia objęte są sprawy następujęce:

1. Sprawozdanie Nadzoru Sądowego z czynności.
2. Odczytanie propozycji układowych i dyskusja.
3. Głosowanie nad propozycjami ubładowemj.
Wierzyciele, którzyby nie mogli przybyć na Ogólne Zgroma­

dzenie mogą złożyć 3woje głosy na piśmie. Podpis wierzyciela wi­
nien być poświadczony urzędowo. Wierzyciele, którzy już zgodzili 
się pisemnie na warunki układowe będą uważani za obecnych na 
Ogółnem Zgromadzeniu (Art. 52 i 54 Rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej z dnia 23 — 12 1927 r.

....... , _ (Ds. Ust. Nr. 3) 28 por. 20) 
Izór Sądowy nad firmą Warsztaty Mechaniczna Władysław Pa- 
i Ska podaj* do wiadomości, że Sędzia komisarz Nadzoru Są- 

Sędzia Handlowy Konatanty Faryaazewzki wyznaczył ter-

INŻYNIER K
Dąbrowa Górnicza, dn, 1 marca 1932 r.

który po 12-letnich doświadczeniach zmonto­
wał zegarmistrz genewski Georges Pellaton. 
Zegarek ten jest zaopatrzony w mały aku­
mulator którego energja elektryczna starczy 
na jeden rok, puczem może być naładowany 

energja z sieci elektrycznej.

h ZŁOTOWŁOSY ANIOŁ 
I

przyj rjje wszelkie roboty w zakres blacharstwa i dekar- 
stwa wchodzące z materjałów własnych i powierzonych.

POSIADA NA SKŁADZIE: 1304
Wanny, nasiadówki, wanienki dziecinne, latarnie 
powozowe, baki na benzynę do samochodów, nasady 
— — kominowe, bańki na olej oraz oliwiarki. — —
SPECJALNOŚĆ: krycie dachów blachą, dachówką, 
korjolitem i tekturą smołowcową, konserwacja dachów. 

CENY UMIARKOWANE! WYKONANIE PUNKTUALNE!

W dniu 8 marca
rozpoczyna się nowy 
kurs nauki pisania i 
liczenia na maszynach 
różnych ' systemów o- 
raz stenograf ji. Zapisy 
w Biurze „Wiindyka- 
tor" Sosnowiec, 1-go 
Maja 14. 1855

ULOKUJĘ
4000 zł. w sol-idneau 
przedsiębiorstwie,. — 
Zgłoszenia „Kurjer11 
suib. „Gwarancja*1.
________________ 1809

BROWNING
kal. 7.65 nr. 111644 — 
skradziono Szczepano­
wa Nobisowi w Rogoź-

ZGUBIONE
DOKUMENTY

ZARZĄD
Cechu Piekarzy w So­
snowcu komunikuje, 
że w dniu 15 marca 
1952 roku o godzinie 
14 w pierwszym ter­
minie, a o godzinie 15 
w’ drugim terminie od­
będzie się w lokailiu 
T-wa Rzemieśłmicizeigu 
w Sosnowcu Walne 
roczne zebranie człon­
ków cechu z następu­
jącym porządkiem 
dziennym: 1) Zagaje- 

:ebrania i odczy-nie zebrania i odczy­
tanie protokółu z o- 
statniego zebrania. 
2) Sprawozdanie z dizóa 
łailimości Zairząd u i ■ 
skarb nitka, oraiz udzie­
lenie absolutor j u,m Za 
rządowi i skuribniiko- 
wi. 5) Uchwalenie bud 
żetu na 1952 rok. 4) 
Wybór Zarządu z po­
wodu upływu kaden­
cji. 5) Wolne wnioski. 
O liczne i puniktualne 
przybycie uprasza Za­
rząd. 1845

KSIĄŻKĘ 
wojskową — wydana 
przez P. K. U. Sosno­
wiec zgubił Józef Mor-

Dbajcie o swoje zdrowie!
„Szwajcarskie Gorzkie Zioła”

Iz marką „Kogut” są stosowane 
przy chorobach żołądka, kiszek, 
obstrukcji, kamieniach żół­

ciowych. •— „Szwajcarskie Gorzkie Zio­
ła” są naturalnym łagodnym środkiem prze­
czyszczającym, ułatwiającym funkcje organów 
trawienia, działającym przeciwko otyłości. 

Sprzedają apteki i składy apteczne.

5898

w rolach głównych;
CARINA BELL 
i MICHAŁ CZECHOW

Nad program! Na scenie! Wielka Rewja Warszawska pod dyr. Wołowskiego,
a Następny program: „BAL W OPERZE” Pociątek seansu 5.30

WKROTCE: |
TRAGEDJA AMERYKAŃSKA]

Film, który wstrząsnął sumieniem * 
świata,, według najpopularniejszej gło-3 
śnej powieści THEODORA DREISE-] 
RA realizacji genialnego JOZEFA j 
STERNBERGA.

DŹWIĘKOWE KINO I D ZIS! Pierwszy raz zagadnienie życia pozagrobowego poruszone w filmie p. t. 

1250 W SOSNOWCU. GDY WYBIŁA POŁŃÓC 
ulica Warszawska 2. | niesamowity dramat życiowy w roli głównej: NEIŁ HAMILTON.

Nad program! Na scenie!
ŚWIATOWA ATRAKCJA 
Występy znakomitego zespołu 

WYGLĘDOWSKICH 
Akrobacje, tańce, humor, śpiew i t. p.

Cennik ogłoszeń:
Wiersz milimetrowy jednotomowy: na t-ej stronie względnie przed tekstem W Ęr, w kmoke 60 gr, w tekście 45 gr, za tekstem 20 gr. 
Ogtoszeida drobne do 20 wyrazów to — w g», za każdy wyraz, powyżej 20 wyrazów 20 — 60 groszy za każdy wyraz od początku. 
Najmniej l zloty. Ogtoszinito z układem tabelarycznym o ti proc, droższe. Zagraniczne 100 proc, droższe. W numerze niedziel­
nym i świątecznym 29 prac. drożej. (JgtnszBoda fantazyjne 50 proc, droższe. Szerokość szpalt przed a-kslem i w tekście 70 mm 
za tekstem 33 mm. Za terminowy druk uraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admtaistracja nie mipowiada. Za niedostarczenie 
plama z przyczyn, od Wydawnictwa JGtrjeru Zjtełiadniego" niezależnych. Wydawnictwo nie odpowiada. Wszelkie pretensje 
finansowe Wydawnictwa JLnrjer Zachodni0 zaskarżnlne są w Sosnowcu,
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